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Wychodzi raz w tygodniu na niadzialn.

Adres na listy, przekazy, reklamacje itp. „Przyjaciel Ludu" —  Kraków. 
Rocznie 10 zl, półr 5 zt, kwart. 2*50, mies. 1 zł.

We Francji rocznie 40 fr. W Czechosłowacji 50 K. C.
W Argentynie 5 p e zo .

W Stanach ZJadn. Ameryki Półn. i we wszystkich innych krijaoh 2 doi. rooznle
Przedpłata oraz ogłoszania zamiajseowe płatna zgóry.

Cena If-ru

25 a r

Ceny ogłoszeń: Cała strona za tekstem 600 zł- pó* strony 
310 zł. % strony 160 zł., — za 1 mm w 1 szp. na ». stronie 
1 ZŁ (strona III lamowa), za 1 mm w 1 szp. w tekścib 70 gr. 
(strona III łamowa), za 1 mm w 1 szp. po tekście 30 g. (str. VI łam.,. 
Drobne ogłoszenia na str. 8 za słowo 1S gr Prenumeratorzy plącą 
za elowo tylke 10 groszy — Ogłoszenia kolorowe z0°/( droższe. 

Ogłoszenia zagraniczne o 10U% diozs-ie.
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Warszawa Niedziela, dnia 25-go października 1931 roku. Krabów

Nie uczyć lenistwa!
Bezrobocie u nos l gdzieindziej. -  Uruchomić wielkie rooottr publiczne. 
H o t lunduszdw różnych „Zakładów Ubtzpictzcir. — Mącić prace, nie

bezczunnott.
Z różnych stron, ,najwięcej może ze strony

drobnego rolnictwa podnoszą się glosy prze­
ciw obecnemu sposobowi „zwalczania1* bezro­
bocia. Eto oto wydusza się z całego społeczeń­
stwa wielkie środki pieniężne na zwalczanie bez­
robocia i zwalcza się je w ten sposób,, że bez­
robotnemu płaci się za dalsze bezrobocie. Tym­
czasem należałoby obmyśieć środki, któreby u- 
możllwiły opłacania pracy, umożliwiły zatrudnie­
nie bezrobotnego.

Przejęliśmy soosób zwalczania bezrobocia z. za­
granicy, głównie z  Anglii; gdzie v amnki państwo­
we są całkiem inne i gdzie zwalczanie bezrobo­
cia może się odbywać tylko w formie płacenia zz 
bezczynność, gdyż drogi są tam pobudowane, rze­
ki poregulowane, słowem państwa te 'nie mają ta­
kich prac do dokonania, w  których głównym 
czynnikiem byłaby praca rąk ludzkich a potrzeb­
ny kapitał stosunkowo niewielkim.

Dzięki temu, że w  Amglji dłuższy czas rządzLi 
socjaliści, program socjalistyczny na tern polu zo­
stał całkowicie przeprowadzony z ialdm skutkiem, 
że całą potęgę angielską diabli biorąc W  Angljł 
każdy bezrobotny, otrzymuje za cały czas bezro­
bocia zasiłek, umożliwiający egzystencję i pobie­
ra go nawet wtedy, jeśli znalazł zajęcie, dające 
mu pracę przez trzy dni w  tygodniu. "Wobec ta­
kich przywilejów bezrobotnym do pracy wcale 
się nie spieszy nawet gdy się jaika znajdzie d co­
raz większe miliony ludzi od pracy się odzwyc za- 
ją, powstają zawodowi bezrobotni a narasta -coraz 
większy ciężar na plecach reszty społeczeństwa.

Zagaidmienie bezrobocia w Polsce ma całkiem in­
ne oblicze. Polska jest krajem rolniczym o  sto­
sunkowo niedużym przemyśle. Jednak i ten nie­
duży przemysł odrzuca z pracy ponad trzysta ty­
sięcy ludzi a cyfra ta rok rocznie się powiększa. 
W ięc i u nas gromadzi się fundusze na udzielanie 
zasiłku-jailimużny a nie obmyśla się środków do 
Użycia tycih trzech setelk tysięcy rąk ludpuoH dla 
Ojczyzny. Ograniczanie- czasu pracy w przemyśle, 
zakazy zatrudniania uczni, to są półśrodki-, -które 
nieraz mijają się z celem a nawet przynoszą 'szko­
dy. Równają się one po-D-rostu rozkazowi. by su- 
chotni:zy nasz przemysł zatrudnił i opłacił sam 
-tych bezrobotnych, równają się zamknięciu drzwi 
ludności wiejskiej do miast. Dlatego, gdyby się 
nawet 'bardzo eneirg'cznie zarządzenia takie prze­
prowadzało, skutek będzie znikomy.

Trzeba uruchomić wielkie roboty publiczne ta­
kie, przy których głównym kapitałem jest pracs 
mięśni lu-dzkich a których jest w Polsce aż za­
nadto. Dziesiątki nieuregulowanych rzek, dzie­
siątki dróg w beznadziejnym stanie aż się oro­
szą, by na nie w j maszerowały kolumny bez­
robotnych. W  sumie wydatków na takie bezrobo­
cie -trzeba będzie więcej pieniędzy, aię jakież ko­
rzyści osiągniemy za to dla O jczyzny! Korzyści 
te będą prawie doraźne, jeśli zważym y choćby 
rokroczne miiljarowe straty przy powodziach. 
Przyznajemy, że wielkiego wysiłku trzeba ze 
strony rządu i społeczeństwa by nakarmić tą 
głodną i bezdomną rzesze bezrobotnych mliej- 
skiiah, przy skromnych zasiłkach dzisiejszych. W i­
dzimy jednak, że i Niem-cy starają się o  jakieś in­
ne załatwienie tej sprawy, aniżeli same wypła­
canie zasiłków. Tworzą kompanie bezrobotnych 
budujących drogi, oddziały uorawiający-ch pod. 
-miastami -drobne orrodr-icze działki ziemi i t. p. 
P-otmysły te już wydały' dobre rezultaty, boć prze­
cie w naturze ludzkiej leży twórcza ebeć nraese.

Ale i nie jest znowi tak -trudno chęć tą zabić, je­
żeli bez namysłu opłacać się będzie bezczynność 

Drobny rolnik, na nu łym skrawku ziemi, przy 
licznej -rodzinie, to przecie też prawie ze bezro­
botny. Zagoniki swoje obrobi szybko i spokojnie 
większą część czasu mógłby robić to samo, co 
obecnie -robi -nasz mie k i bezrobotny -t- j- mc. Ałe 
nie! On sobie zawsze jakąś pracę wyszuka, stara 
się udoskonalić ter. yój zagon mały, próbuje i 
pracuje od świtu do nocy 1 -ten drobny rolnik w 
całości podziela nasze zdanie, że trzeba płacić bez­
robotnym za pracę a n-ie bezczynność i w tym 
celu trzeba podjąć większe roboty publiczne. P i­
saliśmy w  p-oprżednim tygodniu jakie zawrotne 
Wprost cyfry marnują ubezpieczenia społeczne. Tę 
miliardy, gospoaarowane u-miiejętnie przez pań­
stwo, nie przez biurokratyczne zarządy, mogły­
by być stalowym funduszem sprawy bezrobocia. 
Zamiast budowy kosztownych pałaców mieszkal­
nych, zamiast budo-wy reprezentacyjnych drapa­
czy chmur dla biur centralnych, zamias* sypią­
cych się w gruzy różny en oa-rdzo ki sztownych 
budowli, na których obławiają się spekulanci, u- 
żyć tych miliardów na. zatrudnienie dziesiątek ty- 
sięcy ludzi przy robotach publicznych takich o  ja­
kich powyżej wspominałem. Ot już jedno pokaźne 
źródło pieniędzy na -pracę dla bezrobotnych, bo 
bezmała pół mil-jarda złotych rocznie, A jest tych 
źródeł w  Polsce więcej bo i sporo takich roz­
maitych trutniowatych przedsiębiorstw -wyzysku 
ludzkiego namnożyło się dookoła w  Polsce.

Wiemy, że nasz rząa ożyw iory jest jaKn-ailep- 
szemi chęciami. Ale mimo tego i właśnie dlatego 
wskazujemy mu na opinię większości ludności w  
tej sprawie, jaką stanowią -drobni rolnicy. Zł  krót­
kiego okresu swej niepodległości, głównie w cza­
sach rządów Marszałka -Piłsudskiego zdobyła się 
Polska .na różne wyczyny, który zdumiały- świat 
i zmusiły go do szacunku dla Polski- Mądre a po­
żyteczne rozwiązanie tej sprawy szacunek ten j-e- 
szcze by podniosły a równocześnie stępiły ostrze 
gnębiącego naszą gospodarkę bezrobocia 

Płaćmy za pracę a nie za bezczynność.
Tadeusz Slapiński.

Obrady Sejmu
W  ubiegłym tygodniu Sejm nasz pracował „peł­

ną parą“ i załatwi- wiele pilnych spraw sprawnie 
i szybko, dzięki temu, że jest w Sejmie dostateczna 
sini większości Bezpartyjnego Bioiku, Po za-n-zy- 
siężaniu nowych posłów  zała-.wiono ustawę w-strzy 
mujara na czas kryzysu

awans urzędników 
oraj podwyżł i gaży przez t. zw. szozeblowariie 
Tak ta sprawa, jaik i  sprawa pod-wyżk: podatku 
dochodowego i ixx a ku od piwa wywołały wielki 
torzytk opozycji, która przez swych mówców sta­
rała się niedopuścić db ich uchwalenia. Na^tępuM 
-uchwalono ustawę o kwalifiikanjacłi nauczyciel­
skich, co  również w y w ia ło  v iiellŁi sprzeciw ax 
strony posłów opozycyjnych, którzy ćwierdziL żc 
r/ad zaostrzając yym agania wobec nauczycieli, 
robi sobie z mich powolna narzędzia polityczne. 
Jeden z posłów powiedział nawet, że rzęd zapro­
wadza Dosród nauczycielstwa system szpiclowski. 
Przeciw tym zarzutom wystąpił wicammiste Pie- 
ractki i oś-wiaaczył.że takie zarzuty, frpj dania do-

Marszałek PłiSudski w Rumunji.

wodów rząd musi traktować jako niepor^ażi-c.
Nastęunit uchwalono pożyczkę na ul roszenie te­

lefonów. I tu opozycja występowała z zarzutami,
mazywiLjąremj pożyczkę pa~szywą i n±epotrzęłmę-----
w obecnej chwili dla Polski. Odpowiadał na za­
rzuty minister Berner, poczem ustawę uchwalono.

Następnie w  pierwszem czytaniu odesłano bez 
dyskusji 2f projektów ustaw de komisyj sejmo­
wych, oznaczając następne posłodzenie na wtorek 
20 bm Na tym posiedzeniu Ś'5 im bedzit obradował 
nad projektem zmian'*, regulaminu sejmowego o 
którym piszemy poniżej W  ćafcj prasie opoży- 
cj jnej podniosła się burza, & reo aktorzy opozy­
cyjni twierdzą, że taki regulamin ućzyhl 
sejmu, sejm niemy. Nam zaś zdaie się. że raczej 
położy się tamę zbytecznej gaca-ninie

Projekt zmiany regulaminu 
sejmowego.

Posłowie Stawek i towarzysze z Klubu BE. zło­
żyli wczoroj do łask marszałkowskie wniosek 
c zmianę regufaminu obrat Seimu.

U-zaisaainianie wtniosku opd-ewa: .JrotycbcŚB- 
sowe <'OŚwia'dicizteir.:ą wykazały, ż e . zcchodz ,rw»- 
trzeba d-oko-naima pewnych zmian w  reguja-mmie, 
obrad Sejmu, a to w celu vwpefinie®k z iadnoj 
stróny zauważonych -lu| i -uisuindęóa nieaąsnoSci, 
jakie nasumew niektóre re-go przepisy, g dn iwa 
stromy potrzeba -dalszego uspraw® jęrui-E .-prac Sej- 
m-u“ . Proponowane są na.stęrnjąo£ zńiia-ny, ł] by 
wnioski ogrcnicz&r.a czasu trwania przemówie­
nia zahctzać do wiJosków fórmalhyoh;

2) że czas trwania. iprzemówdieo nie mozok o- 
g-anmezać -poniżi i lf- imnuit;

3) że „za izgodą Izby maga być również wzięte 
pod' obrady sprawy, umieszczone prze; mairszaił- 
ks na porzą-dlku dzi-enn-ym, bez zp-cłKw-atria, ter­
minów. przewidzianych u ant ±5— 17 irant-eisBeec 
regutemiinu*'. Artykuły -te mówią, że pierwsze ozy- 
tannie projektów ustawowych odbywa się nie w cze­
śniej, jak na trzeci dizień pt rozdaniu ich d-ulkieni 
zaś trzecie czytanie tup trzeci dlzier po -aruigtem 
czytaniu.

W sprawie zakupna ziemi.
Przesilenie obecne wykazaio niezbicie, że w iel­

kie majątki ziemskie, są jednostkami gospodar- 
czerni medorosł-emi do życia i dlatego \ lększi 
część tych mąjątków znajduje się teraz nc licyta­
cji. Dość wspomnieć, te v: samem województwie 
hibelskiem jest wystawionych na licytację 108
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mąjątików ziemskich. Chodziłoby więc o to, by 
mniejsza własność, chłopi, mogli te majatki w par- 
cełącjl topić.

Rząd nasz wie, że aczkolwiek drobny rolnik 
z wieLkina tandem ostał się kryzysowi i wykazuje 
■wiele zdolności żywotnych, Łp jednak i jego kryzys 
dotknął w ten sposób, że o dokupieniu ziemi z par­
celowanych i licytowanych ubszarftików w  drodze 
normalnej marzyć trudno, Małego rząd rozważa 
szereg spraw, kttóreby umożliwiły naibycie ziemi 
drobnym rolnikom. Projekty ustaw znajdą się nie­
bawem w Sejmie. Idzie nietylko o idogodny kredyt, 
ale także o zmniejszenie kosztów pośrednictwa 
przy sprzedaży-kupnie ziemi, jak i dostateczne 
obniżenie opłat aljenacyjnych przy alitach kupna. 
Przyjaciel Ludu śledzić będzie pilnie tę sprawę i 
informować swych czytelników.

—  0  0 0  —

0 obniżenie składek
asekuracji.

Są znaki które wsleaziują na to, że przy pewnym 
nacistou ze strony społeczeństwa nasz rząd byliby 
gotów przj stąpić do obniżki stawek przymusowej 
asekuracji. Do tego jednak potrzeba, by nie tylko 
prasą ludowa, ale także i sami zainteresowani za­
brali głos. Dlatego Przyjaciel Ludu wzywa wszyst­
kich tWyifch czytelników, by podjęli się aiK ji w 
kierunku napisania w gminie petycji do Sejmu, 
uskarżającej się na uciążliwość tych składek, opi­
sującej wszystkie przejścia przy ściąganiu tych 
składek. W  zakończeniu tych petycji należy prosić 
Sejm, by uchwalił zmniejszenie składek choć o po- 
łow ę. Taką petycję chętnie podpiszą wszyscy 
mieszkańcy wsi. Po pozbieraniu podpisów, należy 
petycję tą przesłać posłowi Bezp. Bloku swego 
okręgu z prośbą, by petycję tą przedłożył Rządowi
1 Sejmowi.

Nadmieniamy, że akcja taka ma wszelkie widoki 
powadzenia, jeśli będzie solidarnie przez większość 
wsi naszych dokonaną, gdyż i organizacje v/ mia­
stach wystąpiły do Rządu o taką zniżkę Gazety 
donoszą, że i łaba Przemysłowo- Handlowa we 
Lwowie z takim wni osikiem wystąpiła.

Dlatego czytelnicy i związkowcy do dzieła!
— OflO —

2t listopada irpboni
«¥ okręgu  Krosno O r z j /o w -P r z e m u ś l  

D o o ro m il Sanok,
Minister Spraw Wewnętrznych zarządził prze­

prowadzenie ponownych wyborów w okr, 48 na 
dzień 22 listopada hr. Do wyborów stają tesame 
listy có poprzednio. Od przebywającego jeszcze 
w Stanach Zjednoczonych red. Jana Stapińskiego 
otrzymaliśmy w dniu 18 października lisi, w któ­
rym pisze:

Wzywam i proszę wszystkich związkow­
ców okręgu Nr. 48, tj. pow.iatoW: Krosno, 
Pa zemyśl, Sanok, Brzozów i Dobromil, by 
w dniu ponownego glosowania na posłów do 
Sejmu oddali solidarnie swe głosy na listę 

Nr. 1 (Bezpai tyjnego Bloku Wsp. z Rządem), 
albowiem jest to w tym okręgu jedyna lista 
popierająca rząd Marszałka Piłsudskiego, i na 
liście tej znajdu je się nasz .Ka ndydat związko- 
wic-ohłop Józef Jurczyk. Jan Stapiński.

Kusa parcelacufna
„Włościanin** .donosi:

W  Grudziądzu powstała Kasa Spółdzielcza Par? 
ce!lacyjno-Osadnicza, ■ którą założyli piasfowoy 
z  red- -Grudziądzkiej** na czele ,p. Wasilewskim. 
..Gazeta Grudziądzką** p. Kulerskiezo nawoływała 
w  każdym numerze do składania składek w ło- 
ściąskich, drobnych oszczędności chłopskich, ktć- 
Te ojcowie rodzin składali dilą swych dzieci lub na 
czarną godzinę. P. Kulerski, chcąc dać przykład 
i zachęcić włościan, .włożył też wiele pieniędzy 
swoich do tej kasy.

Gdy Kasa była pozornie w rozkwicie, gdy upra­
wiała interesy paircelacyjne, a różni działacze 
miefi już dość. wtedy p Kulerski wycofał swe ka­
pitały. W tedy ogłoszono upadłość. Wszystkie 
składki oszczędnościowe przepadły na zawsze.

Oto, co pisze włościanin, który uwierzył w  
„Grudziądzką":

Mpj ostatni grosz, czyli wszystkie zaoszczędzo­
ne pieniądze w e Francji złożyłem w Kasie Spół­
dzielczej Paircelacyjno-Osadniczej pod przewod- 
rictwetn p. Kulerskiego pod L. dz. 5330/III. Czy 
bedz.ie można jeszcze co uratować? Albowiem na 
kilkakrotne listy i prośby nawet nie można o trzy ­
mać odpowiedzi. Oczekując odpowiedzi, kreślę się 
z  poważaniem St. Minta. Ligota, pow. Krotoszyn,

Niedziela, dnia 25 października 1931 roku.

Oto list, który jest oskarżeniem wołająeem o 
pomstę do nieba. Wiele lat ciężkie* pracy na ob­
czyźnie spędził p, Minta, zaoszczędził sobie k; pl- 
tał, przyjechał do ukochanej Ojczyzny i tu natra­
fił na opiekunów, którzy pod pięknemi hasłami ka* 
tolickiemi i narodowemi wydobył od niego o- 
szczę^ności, Takich ludzi jest bardzo wielu, bc 
Kasa Pa rce taey jne - 0  s adni cza ściągnęła przez 
„Gazetę Grudziądzką** większą część oszczędno­
ści chłopskich tak z Wielkopolski jak z Pomorza.

Cc się dzieje z  tą Kasą? Dyrektor tej Kasy p. 
Wasilewski, obecny i dawny naczelny .redaktor 
„Katolickiej Gazety Grudziądzkie!* siedział kilka 
miesiący w areszcie, lecz cóż 'to. pomogłc? P ie­
niądze włościańskie przepadły. Obecnie masą u- 
padłościową tej Kasy zarządza adwokat Euge­
niusz Kollasiński w Grudziądzu, ul. Wybickiego. 
Jest rzeczą znamienną, że „Gazeta Grudziądzka**
0 upadłości Kasy nic nie napisała, a ponieważ ter­
min zgłaszania pretensyj dawno już minął, więc 
cóż zrobią teraz poszkodowani?

Rada jest jedna: zebrać się Wszyscy, ustalić 
swoje pretensje i zaskarżyć całą Dyrekcię i Radę 
Nadzorczą do Sądu; Lud; te ci mają majątki, niech 
sąd zbada, skąd wzięli, a w tedy cała działalność 
piastowców wyjdzie r,.a jaw a  jednak są jeszcze 
tak ciemni : głupi chłopi, tak w Wrelkopolsce jak
1 na Pomorzu, po wie-zą politycznym szachrajom 
i przeróżnym oszustom, co dziś jeszcze a bonują 
„Grudziądzką**, przez którą, stracili swe wszystkie 
oszczędności. Czas przejrzeć i nr pluć wstrę­
tem w to bagno piastowe, które zaraża tylko zgni­
lizną wieś polską.

— o o  o —

Polski Segura
Zinają już nasi czytelnicy sławnego na rafy 

śwliait hiszpańskiego biskup;. Seguirę, który' haik za­
ciekle polityikowai i wałczył przeciwko rządowi 
własnemu, że tenże musiał wypędzić polityka z 
granic państwa i odesłać go do Rizymiu.

I w  Polsce mamy takiego zaciekle pclltykuja- 
ergo biskupa, który w  żaden sposób nie chce się 
pogodzić z istniejącym stanem rzeczy’ a wzdycha 
do rządów endecko - wi Losowych. Mamy tu na my­
śli biskupa kieleckiego Łozińskiego, znanego niarr. 
już dobrze z wystąpień nieprzyjaznych Legjonom 
i rządom Marszałka Piłsudskiego. Błskui ten po­
pisał się znowu w  nledzie* 11 października z o- 
kazji poświęcema sztandaru cechu szewców , cho­
lewkarzy w Kielcach ■ ,i uroczystości 400-tełniej 
rocznicy istnienia tegoż cechu. Oto jak agencja 
„Iskra** donosi, biskup kielecki Łoziński oświad­
czył delegacji: komitetu tego obchodu, którą przy­
szła go zaprosić, że nie weźmie udziału w  ob­
chodzie jeżeli na iście matek chrzestnych figu­
rować będzie senatoirbą z Bezpant. Bloku p Gru- 
nencowa Senattorka Grunertowa jest znaną dzia­
łaczką społeczną i patriotyczną, ale nie należy do 
ukochanych przez biskupia Łozińskiego endeków, 
Naturalnie komitet w.oiiaf zrezygnować z uczest­
nictwa zaciekłego polityka w  sutannie, aniżeli 
skrzywdzić zasłużona dz ialaczke społeczną- Or- 
chód odbył się w  obecności przedstawicieli rządu 
i społeczeństwa, wypad! wspaniale i iadinei dziu­
ry  7. powodu nieobecności buiskupa nie .było 

Ale czy  u nas w  Polsce nie mis żadnego sposobu 
na uprawiających politykę ksSjży i  biskupów ?

— c o o —

Polak niema gdzie swych 
kości złoży ć.

Lęki, pow, Krosno. Księża rzymscy w  Kary ła­
nach postanowili od marca 1931 brac od każdego 
wyznawcy Kościoła Narodowego, który będzie tam 
grzebany po 25 zł. Naturalnie za te pieniądze tylko 
w miejscu gdzie grzebią samobójców i „herety- 
ków“ . Trzeba dodać, że nią nowym cmentarzu dla 
oszczędności się nie grzebie, bo szkoda ornego 
gruntu, a czyni się to na starym cmenta~zu gdzie 
nieraz dla Dochowania świeżego <niebcsrczvka. roz­
kopuje się graby i na trumny natrafia. Dnia 1 
października odbył się pogrzeb wyznawcy Koś­
cioła Narodowego. 90-letniego starca Błażeja W ier 
diaka, człowieka wielce dla Ojczyzny zasłużonego. 
Rzymski ksiądz, gdy kondukt pogrzebowy nad­
szedł. zabronił pogrzebu bez zapłacenia 25 zł. 
Tego nie chcieli uczynić narodowcy i po długich 
targach rozeszli się dic swych domów zostawiając 
nieboszczyka pod cmentarną kostnicą. Przy nie­
boszczyku został tylko policjant.

Władze nasze powinny w  te stosunki wglądnąć. 
boć pi zecie zwłok wyznawców Narodowego Koś­
cioła nie <La się wysłać na księżyc, lecz tu na pol­
skiej ziemi pomzebać się musi. Ludość apeluje 
i do Pana Starosty, by jakós tę sprawę uregulo­
wał, skoro przecie jest i okólnik z dnia > 1 grudnia 
1930 r. Jan Zborowski.

H f o  o  o ——
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Zwijany i rozwijany powiat.
Powiat oświęcimski, w .szczególności b. księ­

stwo pśw;ięcims.ko?zai.to:skie, prześladuje od dłuż­
szego czasu jakieś nieszczęście. Oświęcim, to naj­
starsze miastc m  zachodzi© Biało Chrobacjj (dzi­
siaj Zachodniej Małopolski) miało ongiś siwoją 
świetlane przeszłość, a w pogaństwie:, za czasów 
dizielnych Osów, szczepu, któiry go założył było 
siedzioą świątyń Logów Słowiańskich Światowida 
ji Peruuą (bogów światłości i piorunów) i uważa 
się je za równorzędne z  poiprzedin iem miastem 
Krakowa—Corodonum, w kitórem powiada pod­
różnik arabski Ibn Said w swoich kronikach, zwie- 
diząjący te strony przed Narodzeniem Chrystusa.

Później Księstwo*oświęcimsiko-zaiorSkie, które­
go stolicą było miasto Oświęcim, sięgało bardzo 
daleko, i obejmowało dzisiejsze powiaty wado­
wicki, chrzanowski, makowski, żywiecki i bial­
ski; oprócz tego Cieszyńskie, Pszczyńskie i cześć 
Zagłębią Dąbrowskiego po Siewierz należało do 
jego składu, c,o stanowiło wielik1 szmat ziemi na 
ówczesne czasy.

Księstwo stopniowo malało, gdy ojciec zaczął 
dzielić je miedzy synów, wkońcu Przemysław 
sprzedaje księśtwo oświęcimskie królowi polskie* 
mu Władysławowi Jagielle j od tego czasu sta­
nowi łączność z  resztą Polski.

Już za Jagiellonów, a więc w XV wieku w y ­
chodzą z mieszczan oświęcimskich tacy uczeni jak 
Łukasz Górnicki, Syrenskl, Sulikowski, Nidecki, 
Jan Beber, Snieramus i inni, pomijając z terenu 
■księstwa Jana z Kęt, Wadow.it <; z Wadowic, któ­
rzy są dalszą cząstką promieni Historycznego O- 
święcim/ia. Miał jeszcze Oświęcim swoje prawa, ce­
chy, mennicę gdzie wybijano pieniądze; kościoły • 
klasztory, przy których istniały szkoły parafialne, 
jednem słowem kwitł. Jednak Przyszły ciężkie 
czasy niewoli austriackiej i następów,ai dalszy je­
go rozbiór prze; przyłączenie Śląska do Niemiec. 
I tak Oświęcim był ważnym punktem w polityce, 
C ktoregO' prawa uporiLinali się Dembińscj i Dąb- 
scy. Dopiero „ostry kur-r“ Austrii, która chciał; 
germanlźować i zatrzeć wszelki ślad polskie' hi­
storii, podzielono księstwo na powiaty, zapomina­
jąc stworzyć osobny powiat oświęcimski Oświę­
cim byt rozdanh’ i należał do awóch powiatów 

; do wadowickiego i bialskiego, przy których by­
ły wydziały Powiatowe.

A i  w  odrodzonej Polsce doczekał się Oświęcim 
swego zmartwychwstania: powstał powiat. Sta­
rostwo umieszczono na zamku po pjretowskim, 
oboiK mostu. Jednak cóż z tego? Zamek by* w ła­
snością p. Jakóba łlaiberfekH Wkońcu udaje się 
ziarnek wykupić —  dooudowuje -się odpowiednie 
■lokale dla Tymie;.. Wydziału powiatowego i po­
wiat rusz; do pracy całą para W  krótkim czasie 
powstaje wielki sładjoii, obok garbarni ma Sołą, 
(coś zt 27 tysięcy złotych!) i strzelnica w Zaito- 
rze, która ma obsługiwać wschodni? cześć po­
wiatu. Ludność, podczas wyborów do sejmu, od- 

'daje ne listę B. B. W- R. 10T76 gtosów a do se­
natu 7.935, co jest śwdaaeotwem zaufania i do­
brym przebłyskiem do dalszej twórczej pracy.

Dzisiaj?! Powiat historyczny, powiat, który li­
czy  56 tysięcy mieszkańców Iz przyrostem) po­
wiat przemysłowy z  kopalniami węgla w Brze­
szczach ) Jawiszowicach, powiarL obeiimuiącr kil­
kanaście iabrvk i stojący gospodarczo aobrze, ma 
być zwhiiętj !.-. Dlaczego? Gzy jakieś fatum? 
Przecież na zachodnich kresach Polski są mniej­
sze nrw iaity (np Chodzież; Szimigiel i t. <ł.) Dzi­
siaj jak powiat długi słychać jedno pytanie: Dla- 
czegt powiat zwijają? Sa wprawdzie Indzie z Za­
torskiego, których obietnice niższych podatków 
ciągną oo Wadowic, ale cóż 7 tego? Oświęcim u- 
padnłe poliltycznie i narodowo. Jeszcze istnieje po­
wiał a już sa apetyty :na zamek, w  którym p- Dr. 
Thoberg chce założyć szjodtaii * to gmekotogicziny 
(położniczy), lak krążą pogłoski. Zdaje się nam, żie 
do pamiątek historycznych ma prawo rząd i kon­
serwator zabytków a nie osoba prywatna. Na 
szpital może .być miejsce np. na ul. Chrzanowskiej, 
dla krórego te celu zosta! już wybudowany ..oa- 
powieidni" budynek..

Prędze może tam sZroła rodnicziL gdya- zo­
stał zakupieni za chłopskie pieniądze oowitr tu.

W ięc odezv4icie sic chłopj, ioc ohodz' ti o  szczę­
ście wB'size i Waszych dzieci.

A skórną na niedźwiedziu niech bedzie cala... 
Orły niech wysoko ■latują, OŚYiecimianie! J. Macek. 

—  o n o  —

Żołnlcrr. pierw siet brygado 
poclihowi czwartej brygady.

Od niejakiego już czasu uczepił sî  °rzyja(,iele 
Dudu, niby rzep psiego ogona. pncLik "izwapej 
brygadj p. Czuj, ksiądz rzymski, kiepski polityk, 
ikiepsk redaktor : kiepski ,pos«ł w jednej oaoDte.
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Ks. Czuj jest wielkim amatorem spalenia Przyja­
ciela Ludu na stosie, za to, że rżnie rzymianom 
prawdę w oczy, aż milo i sieje wśród setek tysięcy 
ludu polskiego "oświatę rzetelną, a zwalcza wszel­
kie objawy ciemnoty i zacofania, tak bardzo po- ' 
trzebne Rzymowi do utrzymania mas w posłu­
szeństwie i pogotowiu do strzyżenia. Niemal w  każ 
dyim numerze wzdycha biedaczysko to do rządu, 
to do cenzury, by Przyjaciela, jeśli już całkiem za­
kazać nie można, to przynajmniej konfiskowano. 
Nawet piękny, pouczający wierszyk ob. W ilka nie 
spodobał się ks. Czjujowi!

Hola księże rzymski, polityku, redaktorze i po­
śle! Jeszcze tak źle w  naszej Polsce rie  jest, by 
ksiądz rzymski z czwartej brygady cenzurował 
prasę polską i dyktował cenzurze co ma skonfi­
skować a co nie. Rząd dobrze wie, jak dawno Sta- 
pińscy są piłsudczykami a jak dawno imć. ks. 
Czuj. W  walce niepodległościowej księdza nie było 
na froncie, są tylko teraz frazesy puste, gdy już 
bez żadnego niebezpieczeństwa dla tłustych po­
śladków można udawać patrjotę. Siedź ksiądz spo­
kojnie, nie baw się w podżegacza, bo wiele niemi­
łego a bardzo prawdziwego usłyszeć możesz!

Tadeusz Stapiński.

POLITYKA
M I Ę D Z  Y N A R O D O W A

PREMJER FRANCJI W  STANACH 
ZJEDNOCZONYCH.

Premier francuski Lawa! na zaproszenie prezy­
denta Huwera udał się okrętem do Ameryki, gdzie | 
w  przyszłym tygodniu odbędzie z prezydentem 
Huwerem narady nad zaradzeniem kryzysowi ; 
światowemu. Aigencja Iskra donosi, że redaktor ■ 
wielkiego dziennika paryskiego „Matma" p. Jules 
Sauerwein podaje do publicznej wiadomości, iż 
celem podróży ministra Lawala do Stanów Zjed­
noczonych jest wielka propozycja, która winna 
przywrócić równowagę światową. Oto Francja 
oświadcza gotowość skreślenia 50% procent 
wszystkich długów wojennych i uczynić większe 
.ustępstwa w dziedzinie rozbrojenia, jeśliby Ame­
ryka uczyniła to samo ze swej strony i zobowią­
zała się nie udzielać żadnej pomocy naństwu ja­
kiemukolwiek wszczynającemu wojnę a nawet 
przyłączyć się do bojkotu ekonomicznego i finan­
sowego takiego kraju.

T o  jest programem ministra Lawala, który 
zbrojny w  silę decydującą swego kraju o takich 
a nie innych rzeczach będzie mówił, bo wierzy, że 
tylko to może usunąć światowy kryzys.

Redaktor Jules Sauerwein stwierdza również, 
że dla uspokojenia światowego i odbudowy zaufa­
nia, nie może być mowy o  jakichkolwiek dawa- 
niach Niemcom cudzych terytoriów. Zaspokojenie 
apetytu niemieckiego w  tym kieTunku wywołało­
by pożar na wschodzie Europy, nie dający się w 
swych skutkach przewidzieć.

SPRAW A CHIŃSKA.
Celem załagodzenia zatargu japońsko-chińskie­

go zebrała się w  Genewie Liga Narodów, która 
łamie sobie głowę jak z całej tej sprawy wybrnąć,
sl" “o Japonji ani się śni opuścić zajęte teryt~--n

CA. t. Uli' L Ł .£>/.!_ i a

a Chiny przez usta swego najwybitniejszego ge­
nerała Czangkaiszeka oświadczają, że jeśli Liga 
Narodów tej sprawy nie załatwi, wypowiedzą Ja­
ponji wojnę. Japonia twierdzi, że jeśli nie otrzy­
ma „opieki" nad Chinami, to w  Chinach nastąpi

całkowity bolszewizm, gdyż sytuacja do tego pod 
każdym względeir dojrzała

Ale do całej sprawy wmieszały się jeszcze Sta­
ny Zjednoczone, które zazdrosnym okiem patrzą 
się na wzrost potęgi japońskiej, jak i obawiają się
0 zbyt swych towarów do Chin. W ięc interwenio­
wały w  Lidze Narodów w tym kierunku, by Liga 
Narodów zmusiła Japonję do opuszczenia Man­
dżurii. Moskale zaś wykcrzystywują całą sytua­
cję, jątrzą w  Chinach spodziewając się przy po­
mocy przewrotu tamże zadać decydujący cios Ka­
pitalizmowi całego świata

Wszystko razem, jak widzimy, aaje bardzo za­
gmatwana sytuacje, która nie daje przewidzieć 
wyniku. Jedno jest pewnem: koszt wszystkiego ! 
poniosą Chiny za to, że nie umią się same rządzić
1 nie mają patriotów, którzyby naród tak wielki 
wyprowadzili z  nieszczęścia.

Liga Narodów radzi 'dalej i jeszcze żadnej decy­
dującej uchwały nie powzięła.

W YBORY W  ANG U I.
Akcja wyborcza w Anglji rozgorzała na dobre. 

Krótki termin do wyborów zmusza poszczególne 
■partje do wzmożonej pracy agitacyjnej. Na obraza

7MTANA RZADU W  HISZPANJI.

J prasy dokładny tekst umo"

papieskin“ O k a za -

ment hiszpański. Przeorw  
n T„ ~'a mer pr- -ziął nie

■  e * * ł '  K tó’e uchy u łj’ zaostrzają­
ce kurs antyklerykalny jal 

b. premier hiszpanek, tip wypędzenie żakom je-
zamorra. zuitów ' konfiskatę he? ra­

dnego odszkodowania ich 
olbrzymich dóbr. Wobec 
tego premjer Zamor-a u- 
stąpił. Na jego miejsce o- 
brano przez aklamację pre­
mierem ministra wojny A- 
zanę. Oznacza to zao­
strzenie kursu antyklery- 
kalnegc i nieomal pew ­
ność, że wszystkie zakony 
oędą musiaty Hiszpanię o~ 
puścić a kościół zostanie 

J rozdzielony od' pańStWa. Nowy premjer Arans.

ku .naszym widzimy główną kwaterę wyborcza 
partii socjalistycznej, która przy poprzednich w y ­
borach zdobyła większość. W  piątek 15 bm- u 
płynął termin zgłaszania kandydatur poselskich. 
Szef obecnego, narodowego rządu Mac Donald, 
który jak wiemy należał przedtem do partii pracy 
(socjalistów) kandyduje w  okręgu Seaibem przeciw 
kandydatowi swej dawnej partii Mac Donald ma 
w  tym okręgu sytuację bardzo ciężką i powszech­
nie wyrażają wątpliwości, czy zdoła przejść. Na 
ogół przewidują jednak zwycięstwo bloku naro­
dowego, składającego się z konserwatystów, so­
cjalistów pozostałych przy Mac Donaldzie i czę­
ści liberałów.

O jak wielkie stawki idzie przy wyborach do­
wiedzieli się nasi czytelnicy już z artykułu wstęp­
nego dzisiejszego Przyjaciela Ludu, Socjaliści wal­
czą o utrzymanie zdobytych, niesłychanych przy­
wilej),. wszystkie inne klasy społeczne o zrzuce­
nie wzgl. o  złagodzenie ciężaru, który całkowicie 
zabija angielskie życie gospodarcze.

W  komisjach wyborczych zgłoszono 130P kan­
dydatur wszystkich pairtyj politycznych

BIJATYKA W  BUŁGARSKIM SEJMIE.
Na ostatniem posie­

dzeniu „Sobranja“  do­
szło dc niezwykle burz­
liwych scen, które wko-ń. 
cu zamieniły się w bój­
kę. W  chwili, gdy b. pre­
mier Zankow zabrał głos, 
celem wygłoszenia dłuż­
szego przemówienia, na 
ławach komunistów po­
wstał niesłychany zgiełk 
i hałas do którego przy­
łączył. sie również po­
słowie ze stronnictwa 
chłopskiego. Wreszcie 
wrzawa przemieniła ' się 

w bójkę, w  trakcie -Której Ib. minister rolnictwa
Komaezewski uderzył b ministra w  gabinecie
Zanikowa Kułewa pięściami w  twarz i pierś. P rze­
wodniczący zmuszony był przerwać posiedzenie 
i zarządzić opuszczenie sali obrad. Wobec tych 
zajść ńowy premier rządu Muczanow oświadczył, 
że będzie musiał parlament odroczyć i obejść się 
dłuższy czas bez niego. Na naszym obrazku w,- 
dzimy nowego Premiera Muozamowa.

Rozpowszechniajcie Przyjaciela Ludu!

siuiuUUow uroie*sKiui ..a repuDliKuustue 
w wojsku biszpańskiem.

POLSKa  POMAGA CHINOM
Polskie ministerstwo spraw zagranicznych za­

kupiło 40.000 dawek szczepionki iprzeciwdezente- 
•rycznej i przesłało szczepionki te do poselstwa 
polskiego w  Szanghaju, by rozdzielić je tamtej­
szym instytucjom ratowniczym Jak wiemy skut­
kiem strasznych klęsk żywiołowych brakło w  
Chinach nawet potrzebnych lekarstw.Pomoc.pol­
ska przyniesie niewątpliwie pewnę ulgę w  tym 
kierunku.

20 FARTJ1 W  SEJMIE ŁOTEWSKIM
Ostatnie wybory na Ł-oitwk dały nast. wyniki: 

blok narodowy 5 mandatów, związek chłopski 14, 
partia katolicka 8. partja chłopska 2, pantją mło­
dych gospodarzy 7, demokratyczne centrum 6, 
postępowcy 5, izwdazek postępowców 3, tuzy 
diroone ugmpo-wania centrom 5, socjaliści 31, ko­
muniści 2 niezależni socjaliści 5, Niemcy 6, Ro­
sjanie 6 Żydzi 3 i Polacy 2. Na 100 posłów bez- 
mala 20 pariyj- Mogą sie w  takich warunkach or 
bnaidy od!b3rwać składnie?

PROCES POLAKÓW  NA ŁOTW IE.
Po odbytych wyborach do sejmu łotewskie©: o 

których wyniku piszemy wyżej wytoczono piraec 
sądem okr. w  Dyna bur gi sprawę Związku Pol­
skiego, który zo-stał przed wyborami zamknięty, 
rzekomo za agitację dla oderwaniu częśc Ło^wy 
do Polski. Powodem zamknięcia — naturalnie 
wedle aktu oskarżenia —  była taKże niedozwolo­
na agitacja wyborcza za pomocą pieniędzy. Spra­
wa zostanie rozstrzygniętą w  przyszłym tygod­
niu.

L ITW A  W YPO W IE  KONKORDAT.
Dziw wprost ogarnia, jak ostro występuje prze­

ciw Rzymowi małą Litwa. Wszystko, co się tam 
dzieje jest tern dziwniejsze, że Litwa przedtem 
była państwem na wskroś klerykalnem. Ministra­
mi. wiceministrami, wyższymi urzędnikami, rarze- 
wódcam1 partyj rządzących byli wyłącznie księża 
-zymscy. Ale musieli mocno dopiec narodowi, bo 
teraz na odwrót Litwini dokuczają księżom ite 
wlezie, zwłaszcza na terenie t. zw. „akcji ka+o- 
lickiej“ co oznacza organizowanie społeczeństwa
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dla celów politycznych kleru. Rząd litewski o- 
świądczyl, że o> ile Papież nie powstrzyma „akcji 
katolickiej" wypowie konkordat i całej roboty za­
broni,

SENSACJA NU M.IECKA.
Na kongresie racjonalistów (endeków) nie­

mieckich wystąpi! z niesłychiamemi oświadczenia­
mi były prezydent banku rzeszy niemieckiej Dr. 
Sdhaoh/t. Dr. Scihach: oświadcz? ł, że wykazy o- 
becne banku .państwowego są fałszowane i że 
Niemcy sto-lą obecnie u progu bankructwa. Dr. 
Sahacbt powiedział również, że Niemcy urato­
wać może jedynie objęci© rządów przez racjo- 
■naMstów', zaprzestańcie płacenia długów wojennych 
i uzyskanie możności rozwoju tePTtorjahego, co 
inaczej oznacza: tzaborui Polski.

Mowa ta osłabiła jeszcze bardziej sytuację o- 
becrego, centrowego rządu dr. Brueninga. Nacisk 
ze strony nacjonalistów na ten rząd jest coraz 
większy. Naiojoraliiścd otwarcie głoszą toomecz- 
nSć wslknzesizenia „trzeciego cesarstwa", którego 
widomemi głowami .byliby fiitffler, Hugembemg i c- 
stewiony Trewinanus, znany pożeracz Polski (na- 
turainie w  sw ej wyobraźni).

—o—
W  KATEDRZE BARCŁLOŃSKIEJ (Hiszpania) 

padły strzały na skutek czego jeden mężczyzna 
został zabity i kilka osób doznąlo'rany. Powodem 
strzałów było odprawianie nabożeństwa za zmar­
łego następcę 'tronu hiszpańskiego, które republi­
kanie uznalf za prowokację.

NA SKUTEK ZAOSTRZENIA KURSU przeciw 
klerowi w Hiszpanii, ma Papież wystąpić z nową 
notą do rządu republikańskiego'.

DO W YBO RÓ W  W  JUGOSŁAWJI staje tylko 
jedna, jedyna lista rządowa, bo opozycja postano­
wiła zbojkotować akt .wyborczy twierdząc, że na­
daną przez króla konstytucja niema żadnej warto­
ści, a jedynie er61 pragnie parawanu dla swych 
dyktatorskich zarządzeń.

PAPIEŻ D IA  BEZROBOTNYCH. Klerykalna 
.-Gazeta Warszawska" donosi z  Rzymu, że w  dniu 
<25 bm. Papież odprawi uroczystą mszę na inten­
cję bezrobotni eh.

JAK NIEMCY FOWTYKiUJA. Niemiecki dzien­
nik .,Germania" donosi, że w okresie od 1 stycz­
nia 1923 do 31 lipca 1931 ofiarą walk partyjnych 
w  Niemczech padło 457 zab.tycfc i 1154 ciężko 
rannych. Na part je lew icowe i komunistów przy­
pada 323 zabitych i ”50 rannych, na prawicę 86 
zabitych i 251 rannych, a organizacje republikań­
skie 34 zabitych i 110 rannych, .wreszcie na władze 
państwowe 14 zabitych i 53 Tannych.

ZAŁOGA 40 NIEMIECKICH OKRĘTÓW HAN­
DLOW YCH z astra kowala w  porcie sowieckim 
Leningradzie. Towarzystwa niemieckie zdecydo­
wały się wysłać do tego portu małe holowniki, by 
okręty te choćby bez załogi przyciągnąć do por­
tów niemieckich. Jednak na skutek oporu strajku­
jących marynarzy nie udało się to- wobec czego 
Niemcy na drodze dyplomatycznej domagają się 
od Rosji pomocy.

FRANCUZI DAJA POŻYCZKĘ SOWIETOM. 
Z Paryża donoszą, iż rokowania francusko-so-

Gdynia.
Pisać o Gdyni, to jest jakby opowiadać jaką 

bajkę czai wLzuejską, tak nagle z ubogiej wioski 
rybackiej, liczącej wraz z Oksy w ją w 1918 r. 300 
mieszkańców zmieniła się w 50.000 miasto porto­
we o 38 budynkach rządowych i 12 komunalnych, 
monumentalnych — między któremi są i takie, ja- 
kichby się żadna stolica europejska nie powsty­
dziła. jak np. Urząd pocztowy i telegraficzny, Szko 
la Morska, Instytut Handlu Morskiego i Techni­
ki Portowej — i o 800 prywatnych kamienicach 
i willach czy mniejszych domach.

Ulice brukowane i asfaltowane, wygodine chod­
niki, bulwary, piękne kwietniki, piei wszorzędne 
wodociągi i kanalizacja, dobrze rozbudowana sieć 
elektryczna, doskonalę utrzymane drogi i dobize 
rozplanowana komunikacja kolejowa i autobuso­
wa. Oto obecna Gdynia. A cóż dopiero port, ta 
diumi i chluba Polski! Wyczarowany myślą i uczu­
ciem patrjotycznem na plasczystem wybrzeżu i jak 
różdżką czarodziejiską w  przeciągu czterech lat 
ostatnich zamieniony w port dorównywał j ący naj­
większym portom bałtyckim i dążący do zajęcia 
pierwszego miejsca między nimi, co już teraz 
wzbudza obawę w Niemczeć h.

W  niektórych miejscach trzeba było cofnąć mo­
rze, zasypując je ziemią, w innem posunąć w głąb 
lądu, wkopując się w ziemię, a wszędzie nadbrzeże 
zabezpieczyli molami betonowemi. tworzaeemi jak­
by kamienne drogi naokoło portu, do których przy­
bijają okręty i na 'których są rozmieszczone owe

wieckie dobiegają końca. W  tych dniach mu być 
założone w Paryżu towarzystwo akcyjne z kapi­
tałem pół miliarda franków i cały obrót towaro­
w y między Sowietami i Francją ma odbywać się 
za pośrednictwem tegc towarzystwa. W  ter spo­
sób gwarancje rządowe kredytów sowieckich sta­
ną się zbyteczne ponieważ nowe towarzystwo 
akcyjne będzie zabezpieczać kapitałem swym 
tranzakcje z Sowietami.

W YCHODZI no
Baczność emigranci do Francji

Ostrzegamy emigrantów udających się ‘do Fran­
cji przez Niemcy, iż obecnie obowiązuje w  Niem­
czech zarządzenie, które nie pozwała wywieźć 
z Niemiec więicej jak 200 marek. Rozporządzenie 
to dotyczy 'także i przejezdnych przez Niemcy. 
Dlatego jadąc przez Niemcy w jedną lub. drugą 
stronę przy wjeźdizie raneży zgłosić się u pazeo- 
stawicieila władzy celnej o wystawienie zaświad­
czenia w  które,rr podana będzie wysokość suirn 
w banknotach, metalu lub papierach wartościo­
wych (czekach). Na podstawie 'takiego zaświad­
czenia wolno w przeciągu 4 (tygodni wywieźć z 
Niemiec całą kwotę. Jak się dowiadujemy, wielu 
Polaków przez nieznajomość tego rozporządze­
nia poniosło już wielkie stra ty.

Dalszo ograniczenie emigracji do Argentyny
Ostatnio podwyższone zostały ponownie opła­

ty za w izy i legalizację dokumentów przy w y- 
jeździe do Argentyny, skutkiem czego emigracja 
do tego kraju została jeszcze bardziej utrudniona. 
Według nowych stawek, opłata z>a wizę wraz z 
poświadczeniem formularzy (świadectw; moralno, 
ścd, dobrych obyczajów, o nieuprawianiu żebrani­
ny, oraz zdrowia umysłowego i zdolności do pra­
cy) wynos opecrne 305.60 złotych, (dotychczas 
288.10 żł.).

Znaczniejszej jeszcze podwyżce uległy opłat?' 
za legalizację różnych dokumentów,, za które to 
czynności konsulat argentyński pobierał dotych­
czas 26.10 zł. Obecnie konsuiar argentyński 'pobie­
rać będzie qp^rty w  zaileiżnośri od charakteru do­
kumentów: za legalizację metryki urodzenia, aktu 
Ślubu, aktu śmierci — 43.70 zł., za 'legalizację zaś 
pełnomocnictw — pozwoleń rodziców na wyjazd 
dc Argentyny, pozwoleń na zawarcia ślubu 78.60 
złotych.

Nędza w Stanach Zjedn.
Pisma nowojorskie podają przemówienie Tho­

masa Lamont, współ właściciela domu oankowe- 
go J P. Moc gar. & Cc 'na zgroma dzentL 'towarzy­
stwa, które za w oz iło  się celem pomocy bezro­
botnym.

Lamont wyjaśnił w swem pi zomćwueniu, że po­
waga obecnej sytuacji,, da się porównać tylko' z 
okresem wojny światowej i że bez zwłók: należy

cudaczne dźwigi przeładowujące towary z okrętu 
na molo lub z mola na okręt, ciągle w mchu na­
wet czasem i w święta. Podziwem zwłaszcza przej­
muje dźwig górujący nad innemi, który podnosi 
cały wagon z węglem do góry i wysypuje jego za­
wartość odrazu na okręt.

Port dzieli się na kilka basenów, jak: Prezy­
denta, gdzie do daleko w morze wchodzącego po­
mostu przybijają mniejsze statki turystyczne i 
skupia się życie gości gdyńskich, basen Marszalka 
Piłsudskiego przemysłowo-handlowy węglowy, 
wojenny, poprzedzony przystanią i port rybacki. 
Wszędzie pełno okrętów naszych i obcych a więc 
francuskie, szwedzkie, norweskie, holende-skie, 
duńskie, angielskie węgierskie i niemieckie.

Z polskich prócz handlowych zakotwiczony jest 
w basenie Piłsudskiego, i zokajac swojej kolei pa­
sażerski „Pułaski" (12 0(X' fonu), „Kościuszko" 
(12.000 t )  powraca z Ameryki, a „Polonja" 
(15.000 tonn) ciągle w mchu. Tego lada odbyła 
dwue piękne wycieczki. Zawiozła gości do Nond 
Kapu w Norwegji dla podziwiania niezachodizą- 
cęgo tam o tej porze słońca i do Londynu. 'W y­
cieczki te cieszyły się wielkiem uznanien podróż­
ników za wyborną organizację. Ostatnio pojechała 
dc Ameryki, by odwieźć Potóków amerykańskich, 
których p.zed dworna miesiącami przywiozła do 
kraju.

Rozmawiałam z kilkoma Zadowoleni sa z ro­
zwoju Polski, niektórzy chcieliby pozostać w kraju 
ale ich stosunki rodzinne i finansowe wiążą z Ame­
ryka

W  porcie wojennym koło Oksywji okręty wo­
jenne różnegd typu i pojemności: torpedowce,

podjąć walkę z bezrobociem i ogólną nędzą. Mcż- 
liwem jest, że rząd amerykański będzie zmuszony 
tej zimy powołać do życie coś w rodzaju insty­
tucji OipieKi nad bezrowtnymi. W “tyim celu mu­
siałyby klasy zamożniejsze wziąć na siebie pewną 
część ciężarów, jeśli nie chcą, ażeby całkowity 
ciężar utrzymania bezrobotnych spadł tylko na 
państwo.

Panujący obecnie wszcenwtadnie pesymizm od­
znacza się dużą przesadą- Nie woJno zapominać, 
zakończył swe przemówienie p. Lamont, że go­
spodarka amerykańska posiada zupełnie zdrowy 
grunt i że dowody pewnego polepszenia sytuacji 
dają się już zauważyć.

—""O—

W  SPRAW  IG UBEZPIECZENIA BAGAŻU E- 
MI GRANT ÓW. Wobec tego, że towarzystwi? o* 
krętowe, Ubezipieczaiiy bagaże emigrantów tylko 
do sumy 500 zł., Urząd Emigracyjny wyjaśnia, 
ż? w  razie zaginięcia bagażu towarzystwa okrę­
towe obowiązane jest wypłacić emigrantowi tak­
że różnicę miedzy suma ubezpieczenia a warto­
ścią rzeczywistą bagażu.

Osoby, cbcące wstąpić w  szeregi P. P., winny 
podauir swoje kierować do najbliższego Puste 
runku wzgi. Komisarjatr Policji Państw.

NIEMCY NIE DiOPUGZiCZAoA ROBOTNIKÓW 
SEZONOWYCH Z POLSKI. W  Wałczu odbyło się 
posiedzenie komisji administracyjnej Urzędu pra­
cy, na którem postanowiono nie dopuście do za­
trudnienia w  'przyszłości na terenie działalności 
Urzędu żadnych polskich TobotnikóvT sezonowych. 
W  razie braku robotników roinycih postanowiono 
sprowadzić ich puzedewszystkiem z Gdańska, a 
na dalszym planie dopiero z zachodu Niemiec.

O D PŁYW  ZŁO TA Z EMERYKI DO EUROPv 
trwa w dalszym ciągu i wyniósł w ciągu ostatnich 
4 tygodni 567 mil jonów dolarów. Mimo tego rząd 
amerykańsKi zapewnia, że pokrycie dolara jest 
całkowicie zapewnione i c żadnym spadku jego 
kursu niema mowy.

26 Ba NKÓW  a m e r y k a ń s u c h  ZAWIESIŁO 
W YPŁA T Y . W  ciągu jednego dnia 15 oaździernt- 
ka w  St Zjedn. zawiesiło wypłaty aż 26 banitów, 
a mianowicie: dwanaście w  południowej Karolinie, 
cztery w  New Jersey, dwa w Missouri, trzy w  
Pensylwanii, dwa w zuchouniej Yirginj. Miasto 
Youngstown w stanie Ohio, zdobyło szczególny 
rekord, ponieważ wszystkie prywatne bank. z ka*.. 
pitałem około 35 iriłjoinów udarów ogłosiły w tyrrr 
samym dnii niewypłacalność.

NO W Y JORK U C Z Y  JUŻ 10,901.000 MIE­
SZKAŃCÓW. Według ostatniego spisu Nowy Jork 
licz?' 1 0 ,9 0 1 .0 0 0  mieszkańców. Miasto zajmuje d o - 

wierzchnie 2.541 mil kwadratowych. Jedno rnia- 
stic ma więc zaludnieni© równające się zaludnie­
niu l/a całej Polski.

TRZYDZIEŚCI LA T  OD ZAMACHU CZOLGO 
SZA. Buffalo, N. Y. —  Niedawno minęło 30 lat 
od czasu jak l6-g<j w iześria roiku 1901-go ^eon 
C. Czołgosz zastrzelił prezydenta Stanów Zjean* 
MdKimneya podczas w izyty w Buffalo. Czołgosiz 
pochodził z Qevelan'd, Ohio'; z przekonań anar­
chista,, wywołał swoim czynem chwinow-c odruch 
przeciwko Polakom w Stanach Zjednoczonych.

kontrtorpedowce, traulery (do wyławiania min v 
morzu), krążowniki i t. d., a nazwy ich „Piłsudski- 
„Haller", „Lw ów " ćwiczebny ,.Mazur" i t. d. i śli­
czny KontrtoTpfdowi ec „W icher" z najnowszą me­
chaniką, który miał szczęście przywieźć marszałka 
Piłsudskiego z Madery do Polski. Nad temi jed­
nostkom czuwa największy i najstarszy „Bałtyk" 
(8.000 tonn), ofiarowary nam pize2 Francję, będą­
cy już na emeryturze, więc zakoty liczony na stałe. 
Jest on także statkiem ćwiczebnym dla młodych 
marynarzy. 19-ty sierpnia stanowi erę w rozbudo­
wie naszej floty, bo przybyła do portu pierwsza 
nasza łódź podwodna „Ryś" zbudowana we Fran­
cji. Dnia tego nawrócił też z długiej podróży ćwi- 
crdbnej z młodymi marynarzami wspaniały ża­
glowiec „Dar Pomoinza".

Sadzę, że gdyby rząd Marszałka Piłsudskiego nic 
innego nie uczynił nad to wybicie okna na świat 
Boży i stworzenie nowego źródła pracy dla narodu, 
już wari jest pomników, a nie kamieni -zuranycL 
mu. c iąg le  pod nogi.

Rozuisałam się tyle o  porcie, ale ten pierwszy 
port polski „to wielka rzeoz", mówiąc językiem 
Wyspiańskiego —  to d"wód zdolność' organiza- 
cyjnych, energji .i pracy naszej, a orzedewszyst- 
kieml aowód rozumu politycznego, że bez morza 
nie możemy istnieć, że w nim jest przyszłość na­
sza, bogactwo i wolność — hez niego nedzc i nie­
wola.

To też wszyscy powinniśmy pomagać rządowi 1 
dołożyć swoją cegiełkę do uskutecznienia tego 
dzieła. Mamy w obecne chwili 50 statków. To  
bardzo mało. Musimy jaknajprędze j powiększyć te 
liczbę. Wanda Plamńska.
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Dalsza rozprawa HartyKi
w sądzie.

Mazanka, powiał Gorfice. Na jak kruchych pod­
stawach opiera się żądanie skargi Franciszka M ar. 
tyki, pretzesa wroniego gniazda w  powiecie gor­
lickim, przeciw Daiubanowej o 1000 zł. z tytułu 
uzyskanego przez nią zasiłku, świadczą wyniki o- 
stataiej rozprawy sądowej z 17 września b- r.

Mar tyka twierdził, że Dziuba nowa chodziła do 
niego do Sękowej ze siedem rady przedtem, za­
nim mm dala 100 zł. i błagała go> aby jej ter za­
siłek wyrobił. Tymczasem Dziubanowa, jej syn 
i świadek Józef Bożek, który Dziubanowej towa­
rzyszył do Sękowej, zeznali pod przysięgą, iż byli 
w  Sękowej tylko jeden raz i to wtedy, kiedy w rę­
czyli Marty.ce ow yd l 100 zł- Najlepszy dowód w 
tern, iż wówczas nie mogli do Martyki trafić i 
pytali się szeregu napotkanych osób a nawet sa­
mej Martykowej, gdzie Martyka mieszka. Gdyby 
przedtem już tyle .razy u niego byli, nie potrze­
bowaliby się dopiero za siódmym razem o niego 
dopytywać. Ba, nawet sama żona Mantyki, po­
wołana przez niego jako świadek, zeznała w  są­
dzie, i'ż Dziubanowa była u Mar tyków tylko raz 
jeden i to wówczas, gdy 100 zł. ize sobą przynio­
sła i Martyce je wręczyła. Tak więc Martyka na­
wet ze swą żoną pozostaje w  sprzeczności w  tej 
sprawie.

Jako świadek przez Martykę powołany zezna­
wał również pod przysięgą Michał Guteroh ize 
Sękowej, awanturnik o burzliwej przeszłości, w ie­
lokrotnie karany za rozmaite brzydkie sprawki. 
Qdyby sąd był znał jego przeszłość, nie byłby 
go może dopuścił do przysięgi- O tym świadku 
opowiadają, że przesiaduje często u Martyki i za 
kieliszek wódki lub szklankę piwa spełnia mu róż­
ne ozynności. Otóż świadek ten zeznał, iż był 
przytem i słyszał, jak Dziubanowa zobowiązała 
się zapłacić Martyce żądaną przez niego kwotę. 
Temu zaprzeczyli Dziubanowa i Bożek, stwier­
dzając, że tam wcale nie był i że go dziś na roz­
prawie po raz pierwszy widzą. Dziubanowa zarzu­
ciła wprost Guterchowi wobec sądu. iż złożył 
przed sądem fałszywe zeznania pod przysięgą 
czyli krzywopnzysiągł. Tym  świadkiem zajmiemy 
się jeszcze bliżej, gdy się dowiemy bliższych szcze­
gółów z jego żyda.

Takiemi to sposobami pragnie Martyka posta­
wić na swojem i naciągnąć Dziubanowa na 1.000 zł.

Przypominamy przy tej sposobności, iż dalszy 
ciąg rozprawy Martyki przeciw Dziutoanowe; od­
będzie się w  sobotę dnia 31 października to. r, o 
godzinie 9-tej rano w sądzie grodzkim w  Gorli­
cach '(saila rozpraw Nr- 1 u sędziego Dra Jarosza).

Obywatele Miszańscy.

INFORMACJE
Gmina pokrywa koszta 

doprowadzenia dezerterów.
Ministerstwo spraw wewnętrznych specjalni m 

okólnkiem do wojewodów i starostów wyjaśniło 
zasady, jakieoni należy się kierować przy pokry­
waniu kosztów przymusowego sprowadzenia u- 
ohylających się od poboru, ćwiczeń wojskowych, 
zebrań i raportów kontrolnych. Okólnik wyja­
śnia, że w myśl ustawy o powszechnym obowiąz­
ku wojskowym poborowy winien stawić się do 
poboru na* koszt własny. Zasada ita obowiązuje 
nietylko przy dobrowolnem wykonaniu teigo obo­
wiązku, ale również w wypadku przymusowego 
sprowadzenia poborowego;, który uchyla się qd 
służby wojskowej. Jeśli poborowy, uchylający^ się 
od .poboru odmówi poniesienia tych kosztów, w ów ­
czas pokrywa je 'zastępczo gmina miejsca, w  któ- 
rem poborowego 'tego zatrzymano. Gminie tej o- 
cizywiśoie przystuzuic prawo regresu do poboro­
wego, który odmówił pokrycia kosztów jego 
transportu.

Policja Państwowa przyjmuje kan­
dydatów na szeregowych P. P.
Kandydaci muszą posiadać następujące warun­

ki: l )  obywatelstwo polskie; 2) nieskazitelną prze­
szłość; 3) wiek od 31 do 35 lat; 4) odpowiednie 
uzdolnienie fizyczne i umysłowe; 5) zdolność do 
działań prewnych; 6) biegła znajomość języka 
polskiego w słowie i piśmie; 7) wykształcenie o- 
gólne w  zakresie conajmniej 4-eh klas szkoły 
powszechnej.

Osoby nieodpowjadające powyższym warunkom 
przyjęte nie bedą. Do podań należy załączyć: 1) 
metrykę urodzenia; 2) świadectwo obywatelstwa,
3) metrykę ślubu (o ile żonaty); 4] metrykę uro­

dzenia dzieci (o ile posiada); 5) świadectwo szkol­
ne; 6) książeczkę wojskową; 7) świadectv o  ostat­
niej pracy; 8) świadectwo moralności; 9) zobo­
wiązanie do 4-łetniej służby w  Fol. Państw, (w  ra­
zie przyjęcia); 10) świadectwo lekarza powiato­
wego oraz 11) życiorys który będzie pisany na 
Posterunku wzgl. w Komisariacie, gdzie Kandydat 
złoży swoje podanie. Zaznacza się, że kandydaci 
muszą mieć odbytą służbę wojskową, posiadać 
silną budowę ciała i wzrost najmniej 165 cm.

LOSOW /LNIE KSIĄŻECZEK PRŁMJOW yCH
P. K. O. W  dniu 15 października 1931 r. odbyło się 
w  P. K- O. 22 z rzędu iiosowanie książeczek pre­
miowanych P. K. O. serji I. Premje po zł- 1.000 
padły na następujące N-ry: 2.519, 2.868, 3.729, 
4.657, 7-280, 7.714, 8.797, 8.811, 9.690, 11.193, 12.176, 
13-337, :7.1'55, 31.167, 21.359, 23-563, 27.165 27230,
27.605, 27.878, 28.946, 29.031, 29.502, 31.497, 32-057,
32245, 36.541, 35.813, 36.197, 35.003, 38.119, 38 389,
38.582, 38.623 39.926, 40.403, 40421, 42.268, 44.183,
45.300, 45.484, 46-817, 46.804.

O K R U S Z Y N Y ,
Dzień

października
Imieniny

S to n e s
Wschód Zachód

0 godzinie

25 Niedziela 22 po Ś. D on . 6*17 425
26 Poniedziałek Ewarysta p. 6 19 4-23
27 Wtorek Jez. Chr. Króla 621 4-20
28 Środa Szymona, Tad. 62S 4 18
29 Czwartek Teodora 6’25 416
3C Piątek Alfonsa, Mar 6 26 414
81 Sobota Wig. Lucyii 6 28 4'l2

NA POLECENIE MINISTERSTW A  PRACY ob­
niżono pensje we wszystkich zakSiadach ubezpie­
czeń i w  kasie chory,oh. Kiedy przyjdzie czas na 
konieczne obniżenie stawek ubezpieczeniowych?

BIEDACY. W  parafii Tuliszków, pow. Konin, 
zmarł ks. kanonik Kozłowski i na życzenie wika­
rego pochowano go w nowym, co dopiero spra­
wionym przez wynędzniałych parafjan ornacie ku­
pionym za 4.000 zł. Wobec szemrania pEirafjan, ro­
dzina proboszcza zobowiązała się zwrócić ze 
spadku po ks. Kozłowskim, wynoszącym przeszło
100.000 zł. jeden tysiąc. Dodajemy, że w  parafji 
Żytni ów po ks. Łoguckiw został majątek jeszcze 
większy, bo obliczony na 200.000 zł.

ZA OCHRZCZENIE DZIECKA zażądał rzymski 
ksiądz Pietkiewicz z Bednarowa pow. Stanisła­
wowski od biednego robotnika 7 zł. Miało to miej­
sce dnia 7 września br. Gdy biedni’ robotnik spra­
szał Się, że niema przy sobie i zapłaci jak dosta­
nie porodowe z Kasy Chorych, a dziecko chore, 
więc chciałby by było ochrzczone, otrzymał od­
powiedź, że jak zaraz nie zapłaci, to ksiąuz nie 
ochrzci. Biedak musiał odejść z nłczem wśród łez, 
że bez pieniędzy nie może dla chorego- dziecka o- 
trzymać chrztu! Dodajemy, że ks. Pietkiewicz, jest 
zamożnym księdzem rzymskim. Pytamy się kto 
niszczy wiarę? Ksiądz, który tak robi, czy P rzy ­
jaciel Ludu, który to piętnuje?

KATASTROFA K PT  ORLIŃSKIEGO. Znany 
już naszym czytelnikom lotnik-kapitam Orliński 
13 bm. miał wy.padek, który nieomal nie zakoń­
czy* się tragicznie. Otto kpt. Orliński po powro-

c.e ze Sianów Zjednoczonych gdzie ws.aw-,4 śmia­
łem! lotami imię Polski leciał na swoim aparacie 
z Katowic do Warszawy. W  drodze pękło śmi­
gło, wyrwał się motor i aparat zaczął gwałtow­
nie joiadać na las. Nieustraszony lotnik wysko­
czył z aparatu i rozwinął spadochron, 'dzięki któ­
remu zdołał bezpiecznie opaść na ziemię. Obrazek 
nasz przedstawia kpt. (J w n Ł eg o  obok jego apa­
ratu.

OPIECZĘTOWANO DOM FARAFJALNY w

Kańczudze, pow. Przewoj sk, gdy poseł endecki 
Rym ar i ks. Pawłowski usiłowali urządzić w  nim 
zgromadzenie przec-iwwrządowe Powodem opie­
czętowania było urządzenie zgromadzenia w nie- 
dokończonym budynku. Endecy stawiali opór. wo­

bec czego jednego gorliwszego aresztowano a 
dom parafialny opieczętowano.

NA CO IDA PIENIĄDZE UBEZPIECZEŃ SPO­
ŁECZNYCH? Poza Gdynią, osławiony Zakład U- 
oezpieczeń wybudował za egzekucyjnie ściągane 
składki kilkanaście domów mieszkalnych także 
w  mieście Łodzi. W  domach (tych na 222 mieszkań 
zajęto tylko 50, gdyż z  powodu drogiej budowy 
czynsz za mieszkam £ był tak wysoki, że nie zna­
leźli się chętni lokatorzy. W  rezultacie zakład u- 
bezpaeczeń traci z powodu próżnostania mieszkań 
oicoło 60.000 zł. miesięcznie, naturalnie z kieszeni 
ubezpieczonych. Czas by w ten skandal wglądmął 
rżąc*

UDAREMNIONY ZAA i a C H  N a  POCIĄG PO D  
RADOMSKIEM. W  środę ja bm. na szlaku Kole­
jowym Radomisko-Teiklinów idący w kierunku 
Częstochowy pociąg Nr. 4497 zostai nagle za­
trzymany p-zez maszynistę tego pociągu Bukailę. 
Maszynista zauważył, ze na sąsiedniir torze w 
pewnem miejscu rozkręcone sr złącza u jednej 
pary szyn. Zaalarmowano natychmiast najbliższy 
posterunek drogowy na Bobrach, 2 którego przy­
biegli robotnicy drogowi1, w  celu dokonania na­
prawy. Torowy, który przybiegł pierwszy na 

miejsce zauważył szybko oddalającego się osob­
nika, który na wezwanie do zatrzymania się po­
czął uciekać.

Władze policyjne są już na tropie zbrodniarzy.
SAMOiBĆJSTWiO DYREKTORA BANKI W E 

LW OW IE. W pobliżu cmentarza Obrońców Lw o­
wa znaleziono dziś pc południu zwłok M. hawry- 
siewicza, dyrektora Ziemskiego Bartku Hipotecz­
nego, który popełnił samobójstwo wystrzałem z 
rewolweru w serce- Przy 'zmarłym znaleziono list 
pożegnalny do żony, w którym podaje on jako 
przyczynę samooójstwa rozstrój nerwów-'’.'

ARESZTÓW ANIE WIELKIEGO ZBRODNIA­
RZA. W e Wiedniu aresztowano onegdaj nieja­
kiego Matuszka, właściciela kamienicy, poć za­
rzutem dokonania zamachu na pociąg pod Bia 
Torbagy na Węgrzech, gdzie kilkadziesiąt osób 
straciło życie. W  czasie śledztwa wyszło na 
wierzch, że Matusizek był nietylko sprawca tej 
strasznej 'katastrofy ale i wielu innycn. między in- 
•nemi jednej wielkiej w Niemczech. Mc - rck \ ży­

da ny zesranie władzom węgierskim. Obiazek nasz 
przedstawia* dom zbrodniarza w którym został 
aresztowany. Niewątpliwie 'powodem zbrodni by­
ły przekonania anarchistyczne Matuszka.

MILJON ZLOTYCE POSZŁO Z DYMEM w 
Płutowie, pow chełmiński gdy ogień wybuchł w 
miejscowym młynie parowym. Spłonął cały młyn 
i 1000 cetnarów zboża Młyn był asekurowany na 
4CC tysięcy zł.

BYŁV POSEŁ KW APIŃSKI UNIEWINNIONY 
został przez sąd najwyższy od kary 1 roku wię­
zienia, m« jaką skazany został w sądzie okręgo­
wym za przemówienie przeciwrządowe v r Olku- 
śzu

PROCES O ZAJŚCIA W  KACZANÓWCE, pow. 
Skala* zakończył s.ię skazaniem 20 gospodirzy 
na kary więzienia od 2 do 6 miesięcy. Jak sobie 
przypominamy powodem tych zajść by wikary 
miejscowy ks- Wróbel, który nie ohciai dopuścić 
ao' objęcia parafji przez proboszcza Grzybow­
skiego. Podbufzłni ohłooł stawili opór, policja 
strzelała do tłumu i w rezultacie było 5 zabitych, 
8 ciężko rannych, a teraz 2? otrzymaj kary wię­
zienne.

ZASEKWESTROWANY SAMOWAR. W  cza­
sie zabierania p-'zez sekwestraitora samowaru ro­
dzinie żydowskie,, przy ul. Żydowskiej w Wilnie 
doszło dc wielkiego zbiegowiska, prcyczem mu­
siała interweniować policja. Sek w es te to : nic zna. 
iJBszy w dorrn osób starszych jedynie 5-leiniego 
chłopca, postanowił zabrać samowar. Chłopiec 
wszczął krzyk i zaczął bronić samowaru, Pyzy 
wyrywaniu samowara z  rąk chłopca, chłopiec u- 
derzył się tak nieszczęśliwie, że skrwawił głowę. 
Na krzyk d? ecka zbiegł się ogromny tłum ż tóów. 
którzy chcieli zlynezować sekwestratara. Ten bro­
nił sie czas dłuższy przeciwko napierającemu tłu­
mowi do czasu Drzyłrycia policji Policja z trudem



6 Niedziela, dnia 25 października 1931 roku. N i. 43

dotarta do uwięzionego sekwestnatoira i wydobyła 
go z opresji. Aresztowano kilka osób.

NIEZWYKŁE SAMOBÓJSTWO NARZECZO­
NYCH. W  powiecie postawskim we wsi Rudzie 
wydarzył się wypadek samobójstwa narzeczo­
nych, którizy .popełnili ten czyn prrez rzucenie 
się do głębokiej studni. Mieszkańcy tej wsi Józef 
Mackiewicz i Jadwiga Drobisówna zaręczeni od 
trzech tygodni prosili rodziców o  zezwolenie na 
pobranie się. Rodzice narzeczonych nie zgodzili 
się na ich związek, wobec tego narzeczeni napi­
sali listy pożegnalne, w  którym zaznaczyli, że tak 
mocno i serdecznie się kochają, iż tylko śmierć 
może ich rozłączyć. Po napisaniu listów narze­
czeni rzucili się do najgłębszej studni we wsi i zna­
leźli tam śmierć.

SAMOBÓJSTWO. W  lesie Gwarectwa jaworz­
nickiego powiesił się Stanisław Klimczyk, lat 40, 
były sędzia, baiwiący chwilowo u swych rodzi­
ców w Jaworznie. Dochodzenia wykazały, że od 
dłuższego czasu cierpiał na cieką chorobę nerwo­
wą, skutkiem której już kilkakrotnie usiłował po­
pełnić samobójstwo.

NIENAWIŚĆ UKRAIŃSKA. W  Uwsiu pow. .pod. 
hajeckiego fanatycy ukraińscy podłożyli dynami: 
pod mogiłę polskich żołnierzy z  wojny światowej 
i wraz z krzyżem wysadzili ją w powietrze.

PriolacięLflłoduch
Zjednoczony ruch wśród młodzieży wiejsk.

Od chwili powstania niepodległości Państwa 
Polskie gó jesteśmy świadkami różnorodnych usi­
łowań w tym kieruku, aby położyć rękę na w y ­
chowaniu młodego pokolenia i urobić je wedle 
tych zamierzeń, jakie przyświecają rozmaitym 
grupom społecznym.

Nie uchroniło się od tych usiłowań miasto, nie 
uchroniła się tembardziej wieś, gdzie młodzież sta­
nowi pewien czynnik dużego znaczenia. O mło­
dzież walczyć poczęły partje polityczne rozumie­
jąc dobrze, że przez młodzież potrafią ugruntować 
na długi czas swoje w pływ y i swoje znaczenie.

w  ten sposób dokonywała się niejako parcela­
cja. młodzieżowa na wsi, parcelacja tem smutniej­
sza, że rozmaitym niby-to „przyjaciołom" mło- . 
dzieży wiejskiej najmniej chodziło o młodzież sa- ! 
mą, głównie zaś o  takie nastawienie młodych, hy 
dzięki nim jaknajłatwiej osiągać mogli bardzo nie­
raz niskie i przyziemne cele polityczne.

Widzieliśmy, zależnie od rozmaitych pociągnięć 
w  różnych okolicach, —  to młodzież wyzwolenie- ! 
wą, to piasto-y ą, to n-peerową, to narodową, to j 
socjalistyczną nawet. Natomiast zacierało się zu- j 
pełnie oblicze państwowe tej młodzieży, którą za- I 
mykano w obrębie folwarków partyjnych i wma- i 
wiano w  nią, że part ja, to ojczyzna, ze partia to 
państwo, że poza partią nic już nie isttnieje.

Że w ten sposób wyrządza się najdotkliwszą 
krzywdę młodzieży samej, że przez to osłabia się i 
jej zmysł państwowy, że cierpi na tem ogólne do- j 
bro, —  to wszystko było dla wodzów partyjnych j 
fraszką. Chodziło im bowiem o to. aby ich interes i 
partyjny triumfował nawet nad państwem, gdyż j 
to zapewniało im właśnie znaczenie, w pływ y i do­
statni żywot.

Ale przyszedł maj roku 1926 : skończyła sie ; 
swoboda tej młodzieżowej maskarady pa: tyjnej. | 

Marszałek Piłsudski, który jako czujny żóraw. : 
objął oczyma wszystkie dziedziny-życia polskie- i 
go, zwrócił baczną uwagę i na ton odcinek pol­
skiej rzeczywistości i rzucił hasło zjednoczenia 
młodzieży wiejskiej, skierowania całego ruchu 
młodzieżowego pod sztandar wielkiej, mocarstwo­
wej Polski, pod którym staje dziś wszystko, co 
jest uczcwem  i szlachetnem, wszystko- co penad 
partję umie postawić dobro Państwa i jego przy­
szłość-

-Hasło, rzucone przez Marszałka zdobywa wieś, 
bo lud czuje 1 wierzy, że to jedyna droga, któia 
wiedzie do podniesienia wsi na w yższy stopień 
rozwoju, —  że to jedyna droga, która zapewnia 
przyszłość nietylko chłopa-obywatela,, ale i przy­
szłość Polski jako wielkiego mocarstwa na świę­
cie.

Mącą jeszcze wodę, tu i ówdzie, partyjni agita­
torzy, bałamucą niewyrobionych, terroryzują 
chwiejnych. Ale zjednoczeniowego ruchu już nie 
zdołają pows trzy mać.

Wymyka im się młodzież z rąk, —  partyjne pod­
waliny pryskają w pył, idzie nowe tchnienie, w 
którego ożywczej fali młodzież wsi polskiej znaj- | 
dzie swoje wielkie cele i niezawodne drogi, w io­
dące do nowych, lepszych doskonalszych obycza­
jów społecznego życia.

Dr. M. Szyazkb. poseł na Sejm.
— o o o —

CHtOPSKIE RADJO
Chłopi o radiu.

Pan Konstanty Pioś z  Nieclźw;ey, powiatu lu­
belskiego pisze między innemi:

„Korzyść., jakie daje Radjo, są ogromne Gdyby 
nie Radjo, to dla wysłuchania dobrego odczytu 
rolniczego trzebaby 'pojechać do miasta, ale i ram 
odczytu wysłuchałoby małe grono rolników, na­
tomiast przez Radjo słuchają w całej Polsce ci 
wszyscy, którzy mają odbiorniki. Siedzi się we 
własnej chałupinie j- słyszy sie to wszystko, co 
tam ktoś o paręset kilometrów mówi. W pływ  Ra- 
dijia jest bardzo dobry, bc bez niego wielu z nas 
o różnych ważnych rzeczach nigdy by się nie do- 
wiećziało“ .

Podobnego zdania jest pan Augustyn Elweri z 
Małego Tarpna .powiatu Grudziądzkiego, pisząc, 
że „o ile z  zamiłowaniem . przez dłuższy prze­
ciąg czasu słucha się audycyj rolmiczyon, zastę­
pują one szkoły rolnicze* .

„Dość często —  pisze pan Jan Żurek z Podle­
śnej Woli powiatu Miechowskiego —  przychodzą 
do mnie sąsieazi posłuchać Rad,ja. N it dziwnego, 
bo rolnik w  głuchej wsi tylko dzięki Raćju może 
mieć łączność ze światem**.

„Zwracałem się kiedyś do Skrzynki Rolniczej -  
pisze pan M. Kodziałkowski z pod Gnęcin —  w 
.'prawie zimochowów ry bnych . dzięki odpowie­
dzi doszedłem do zarybku karpi**.

„Mąż mój —  pisze pani Tomaszewską z Okę­
cia —  tyle skorzysta z  Działu Rolniczego Polskie­
go Radja, że dosłownie z piasku W3 robi ziemk 
bardzo dobrą, kierując się wskazówkami dyrek­
tora Mędrzeckiego**.

„Dzięki Skrzynce Rolniczej — pisze pani Marja 
Gejlowa z Królikowa — zaprowadziłam sztuczną 
wylęgarnię drobiu. W  roku 1930 wychodowałaoi 
247 sztuK kur i kaczek, a w  roku 1931 — 355 sztuk 
kur, kaczek i indyków**,

„Bardzo wiele skorzystałem z odczytów roe- 
niczyah — pisze pan Fłorjan Strach z  kolonii 
Zofjów powiatu Rawsko-Mazowieckiego —  po­
lepszyłem sobie gospodarstwo przez lepszą upra­
wę roli, zbóż i okopowych, oraz przez racjonalne 
żywienie krów, świń i kur, a także przez prze­
chowywanie obornika, gromadzenie kompostu i 
stosowanie nawozów sztucznych, — za co jestem 
bardzo wdzięczny Polskiemu Radju“ .

Pan Zygmunt Kaczmarczyk z Helenówka pod 
Łodzią, dziękując za inscenizowane przed mikro­
fonem zebranie Kółka Rolniczego, Pisze między 
innemi: „Odczyty takie interesują nietylko wsie, 
ale i miasta, wskutek czego zbliżają mieszkańców 
m ast do mieszkańców wsi“ .

Oto maleńka garstka głosów wsi naszej o  au­
dycjach rolniczych Polskiego Radia na chybi-traf i 
wyjęta z dziesiątków tysięcy podobnych listów, 
które skrzętnie g-omadzą archiwa Polskiego Ra- 
dja.

Rozszerzając niemal z każdym tygodniem za­
kres swego działania, Wydział Rolniczy Polskie­
go Radja zamierza organizować od jesieni r. b. 
rodzaj radjowege uniwersytetu ludowego —  i w 
tym celu od połowy maja zbiera adresy Kółek 
Rolniczych, Kół Młodzieży Wiejskiej, Domów Lu­
dowych, szkół, oraz indych organizacyj, które po­
siadają aparaty głośnikowe, pozwalające słuchać 
audycyj radjowycS zborowo.

Sprawa słuchania przez rolników wykładów ra­
diowych zbiorowo jest tem ważniejsza, iż taki 
punkt odbiorczy można otoczyć specjalną opieką 
instruktora, działaoza-nauczycielą, względnie spo­
łecznie usposobionego gospodarza lokalu. Ponadto 
możną owe punkty odbiorcze zapatrzyć w  ilustro­
wane afisze, modełe i pomoce naukowe, dosto­
sowane do poszczególnych tematów, dzięki cze­
mu korzyści 2 wykładów będą niepomiernie więk­
sze.

Również od jesieni Kierownictwo Wydziału Rol­
niczego Polskiego Radia zamierza zaprosić przed 
mikrofon wybitniejszych gospodarzy z® wszyst­
kich okolic Polski, aby wszyscy rolnicy mogh 
skorzystać z ich cennych doświadczeń, rad i wska­
zówek.

Jak widzimy, Radjo stało sie istnem błogosła­
wieństwem dla wsi polskie.. Gzermi więc przypi­
sać można jego stosunkowo małe rozpowszech­
nienie?

Niestety, do niedawna jeszcze zasięg polskich 
radjostacyj nie wszędzie pozwalał na odbiór Ra­
dia przy pomocy taniego i prostego w  obsłudze 
odbiornika detektorowego., z którego mogły ko­
rzystać tylko miejscowość,, położne w pobhżu 
dotychczasowych radjostacyj.

Natomiast w  olbrzymiej części kraju, pozosta­
jącej poza tym zasięgiem detektorowym, odbierać 
można było programy radjowe wyłącznie na dro­
gi© aparaty lampową, na które niewielu mogło

sobie pozwolić —  zwłaszcza w  ośrodkach wiej­
skich, tak bardzo dotkniętych obecną trudna sy­
tuacja gospodarczą.

W  pełnem zrozumieniu kulturalnej, oświatowej 
i gospodarczej misji, jaką Radjo —  zwłaszcza na 
w Si — mu do spełnienia, Kierownictwo Polskiego 
Radja, nie zważając na olbrzymie trudności tech­
niczne i finansowe,, zbudowało i. uruchomiło w ro­
ku bieżącym w historyczny!! i Raszynie pod W ar­
szawą nową stację radjową. Radjosiacja Raszyń- 
ska jest najpotężniejszą na święcie -- całj też 
świat nam jej zazdrości. Pozwala ona na dosko­
nały odbiór detektorowy w promieniu 400 kilo­
metrów,, dzięki czerni niema? cała Polska, a więc 
i każda wieś i każdy zaścianek, może korzystać 
z dobrodziejstw radiowych.

Urucinomienie Raszyna głosnem i radosnem e- 
ohem odbiło się przedewszystkierr we wsi pol­
skiej, dla której ten ołbrzyrr rawowy stal się icleal- 
nem „narzędziem i sposobem** kontaktu z miastem 
o  którym marzył Żeromski- A oto, jak wita Ra­
szyn jeder z naszych miłycr radjosłuchaezów, pan 
Tadeusz Piechocki ze wsi Bycuiawki powiatu Lu­
belskiego':

„Posiadam aparat kryształkowy starego typu 
■ zgórą cć  roku odbieram Warszawę z odleblośoi 
200 kilome rów. Słychać było dość słabo — ale 
jako drobny rolnik, nie mając środków na' kupno 
aparatu lampowego czerpiąc duże korzyści z 
programów, zwłaszcza rolniczych, czekałem cier­
pliwie na Raszyn. Az tu pewnego wieczoru usły­
szałem bardzo głośno i wyraźnie Mazurka Szo' 
•pena. * nagle mój kiepski aparacik przemienił się 
w jednej ohwih w doskonały aparat. Składam mo­
je podziękowanie Polskiemu Radiu i wyraża n 
zdanie, że nie tym należą się pomniki, którzy sie­
ją mord . zniszczenie lecz tym należy się sława, 
którzy dźwigają ludliKOŚć na wyżyny- To  też chy­
lę czok przeć twórcami Stacji Raszyńskiej Niech 
Rasizyn stanie się dla nich żywym  pomnikiem, w o­
bec którego niczem są kamienne posągi**.

CUD MAiR|KQ'NIB3GO. Sławni wynalazca radja 
włoch Markom! dokonał znowu dalszcgc wielkie­
go udoskonalenia na nolu radiowym. Dotąd jak 
wiemy można było niewidzialnemu falami radjo- 
wemi przesyłać w najdalsze zakątki świata mu­
zykę i  głos ludzki. Obecnie .dokonał Markom .w y j 
nalazku, który umożliwia 'także przesyłanie | e- 
nergji elektrycznej. Oto we czwartek dnia 14-go 
października Markom w biurze swoim w  Rzymk 
niac.isr.ą> mały guziczek i pociśniemiem tem zapalił 
drogą radjową olbrzymie światła pa górze Koirko- 
wadc vr Brazylii, a więc ma odległość kilkunastu 
tysięcy kilometrów. Wynalazcę Markoniego w  
średnich wiekach z cała pewnością byliby księża 
spalił, na stosie za stosunek z  diabłem, chwalić 
Bogi. dziś pod bokiem samego papieża, w  R zy­
mie móg* spokojnie swego wynalazku dokonać, 
bo księża już raz na zawsze stracili moc palenia 
niewygodnych sobie ludzi.

Zgon Tomasza Edisona

■
 Diue 18 października br- 

w wieki 82 lat. zmarł w 
St Zjednoczonych czło­
wiek, którego genjusz dał 
światu niezliczoną ilość 
wynalazków technioznycn 
czyniąc jego nazwisko 
nieśmiertelnem. Tomasz 
Aiwa Edison * pochodził 
z rodziców hiszpańskich, 
ludzi średnio zamożnych. 
Od dziecka zauważono w 
nim niesłychane zdolno­

ści z zakresu chear ji i Eizyki. Jako chłopiec urzą­
dził własne laboratorjum, gdzie dokonywa- n a - 

rozma tszych doóvTiaaczeń. Skoro rodzice nie byli 
w  możność' zaspokoić wszystkich jego potrzeb, 
urządzi1 pierwszą w Ameryce drukarnię dziennika 
kolejowego, w którym sam był redaktorem. druka­
rzem i sprzedawcą. Dale mu to srodiK: na daisze 
prace, które prowadził w  wagonie kolejowym, w ltą 
cie .przeznaczonym dla swego „dziennika*1. Pewne­
go dnia jednał: w  lahoratorjuiL. nastąpił wybuch 
i Edisona z wagonu wylali wraz z drukarnią. Za 
uratowani* życia córce wpływowego kolejarza o- 
trzymał następnie oosadę telegrafisty na kole:. Tu 
zainteresowany elektryka donona! oierwszego swe­
go epokowego wynalazku: zarowki elektrycznej. 
Posłuar ł  .się dio tego oełu zwęglonero włóknem ba­
wełny. P ierwsza żarówką świeoilą się 47 godzin! 
Było to 2.1 października 1879 r. Następne wyna­
lazki posypały się jak i  rogu obfitości. Najpow­
szechniej znanym jest gramofon. Możecie sobie 
wyobrazić, jak zdumiewali się ludzie, słysząc gło­
sy. wydobywające się z nlałego drewnianego pu­
dełka. Gdyby Edison żył w wiekach średnich, nie­
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wątpliwie spalonoiby go ha stosie, bo wszyscy 
łatwo by uwierzyli, że to djabelska sztuczka!

Edison n.ie zrobił na swych wynalazkach mają­
tku. Naród jednak amerykański otoczył genjalnego 
człowieka opieką i dał mu środki do dalszej pracy 
Do najpóźniejszej starości pracował Edison nad 
nowymi wynalazkami i nieomal każdego rokiu 
zdumiewał świat jakiemś nowem odkryciem. 
Śmierć zabrała go w chwili, gdy pracował nad w y­
nalezieni sztucznej gumy, która miała Amerykę u- 
niezależnić od zagranicznego kauczuku, który 
w większości swej znajduje się w rękach angiel­
skich

Młodości mola.
Młodości moja! rozkoszy życiowa,
Ku twej pamięci brakuje mi słowa —
Żail ściska serce, gdy o tobie; wspomnę —
Tyś żyoia pączkiem, tyś szczęście ogromne... 
Młodości moja! rozkoszy kaliclru 
Myślę o  tobie i szepcę po cichu:
Gdybyś wróciła ty cudowny kwiecie — 
Wiedziałbym teraz^ jakto żyć na świecie... 
Młodości moja! tyś życia kowalem 
Wspominam ciebie zawsze z wielkim żalem — 
Ty przyszłość życia wykuwasz w kowadło 
Że zmienić później nie można —  przepadło-. 
Szczęśliwy, kto to za młodych swych roków 
Szedł za światłami rozumnych proroków — 
Nie zbaczał z drogi wśród burzy i strzałów 
Szedł do świetlanych wzniosłych ideałów... 
Precz z drogi życia, złych mamideł chęci. 
Precz ziłuda niewiast, co głcwę zakręci — 
Wyssie ci soki — energję życiową —
I w  przepaść nędzy runiesz na dół głową—

Izydor Wilk.

GOSPODARSTWO.
OSTATNIE CENY NA TARGACH 1 W  KRAKOWIE.
Zboża. Warszawa: żyto 2225—22,75, pszenica dwor­

ska 24— 2420, zbierana 23— 2 3,50, owies jednolity 23—
23.50, zbierany 22,50—23,50, jęczmień przemiałowy 
2125—21,75, browarny 24— 25J50. Poznań: żyto 22,20—
22.50, pszenica 2i0b50—21, jęczmień przemiałowy 20—
22.50, owies 20,50—21,50. Lw ów : żyto jednolite 19,75— 
20, zbiorowe 19,25— 19.50, pszenica jednolita 19.50—20, 
zbiorowa 18— 18,50, .ę ozimi eń przemiałowy 15,50— 16, 
browarny 16,75— 1725. Lublin: żyto 21— 2125, pszenica 
31,50— 22,50, owies 21,25— 22, jęczmień przemiałowy 
19r50—20, browarny 23—23,50, Wlbło: żyto 23— 24, pisze, 
niea 22—24, owies 19— 21, jęczmień przemiałowy 19, 
browarny 23— 24.

Iime ziemiopłody. Wanszawa: groch Wiktoria 27—31, 
rzepaik 30—32, koniczyna czerwona bez kanianlki 160— 
190, koniczyna biała bez kanianki 260—350. Poznań: 
r.zeoak 29— 30, groch Wiktoria 20-24, Folgera 23— 25. 
ziemniaki jadalne 3,75 dio 4.

Pomyślne widoki
na kształtowanie się cen płodów rolnych.

Zbiory zbóż w  Polsce wypadły naogół nieźle 
w  województwach zachodnich, natomiast nieco 
gorzej w  województwach centralnych i wschod­
nich. tj. tam, gdzie gorsze były zarówno warunki 
ki'matyczine jak i system uprawy. Jeśli chodzi o 
poszczególne gatunki zbóż, to pszenicy zebraliśmy' 
wprawdzie mniej niż w  roku ubiegłym, więcej 
jednakże, niż we wszystkich kolejnych latach po­
przednich. —  Zbiór żyta natomiast był znacznie 
mniejszy niż kiedykolwiek. Zbiory innych zbóż, 
a mianowicie jęczmienia i owsai, wypadły dużo 
pomyślniej, a po dokładniej'ze m obliczeniu okażą 
się zapewne jeszcze o  wiele obfitsze, niż w  roku 
ubiegłym.

W  związku z tem nasuwa się pytanie, w jakim 
stopniu zbiór tegoroczny, tak różny od zeszło­
rocznego, wpłynie ,na kształtowanie się rynku 
zbożowego.

Odpow edź na ito pytanie nie należy do rzędu 
łatwych. Położenie naszego rynku rolniczego jest, 
jak to ipo wielokroć razy stwierdzali rzeczoznaw­
cy, uzależnione w  bardzo silnej mierze od kształ­
towania się podaży na 'międzynarodowym rynku 
zbożowym.

Z danych, żebranych dołyohazas przez Między- 
narodową Kom się Rolniczą, wolno wmiioskować, 
że zbiory tegoroczne za:rrvu no w  Europie jak i 
w  A rw y c e  Północnej w  ciągu miesięcy letnich 
nrzyniosły o  przeszło 50 miiiłjonów kwintali psze­
nicy i około 25 milionów kwintali żyta mniej, niż 
w  roku ubiegłym, —  co w  pierwszym rzędiz,:e na­
leży przypisać bardizo silnemu ograniczeniu ob­
szaru zasiewów wr Kanadzie.

Wedle tych samych danych, również i świa­
towe zbiory jęczmienia i owsa mają być o  wiek 
niższe niż w roku ubiegłym.

Wszystko w ięc zdaje się wskazywać, że stan 
ogólnośwóatow ych zapasów ziarna ulegnie po­

ważnemu zmniejszeniu, — choć przedwezesmerr. 
może byłoby liczenie na wyczerpanie się icn już 
w  ciągu bieżącego roku. Naiazie jednak można 
już stwierdzić, że pomyślnemu kształtowaniu się 
cen na naszych rynkach nie zagraża żadne nie­
bezpieczeństwo ze strony rynków zagranicznych.

Przechodząc teraz zkolei do naszych czysto w e­
wnętrznych stosunków, musimy uznać możliwość 
wydatniejszej poprawy cen zboża i innych zie­
miopłodów z chwilą zmniejszenia stanu podaży 
ziarna z pierwsze, ręki to znaczy oezpośrediho 
od samych rolników. Przykłady tego mieliśmy i 
w  latach ubiegłych. Z chwilą, gdy ta bezpośred­
nia podaż zboża, spadnie poniżej normy stałego 
zaopatrzenia naszych miast, ustaje wywóz, a ceny 
zbożą na rynkach wewnętrznych uniezależniaj 
się natychmiast od poziomu i tendencyj, panują­
cych na rynkach zewnętrznych, dążąc natomiast 
•do osiągnięcia zwyżki.

Wszystko więc zdaje się wskazywać, że cery  
naszych rynków zbożowych już w najbliższym 
czasie oderwą się od poziomi’ cen zagranicznych, 
osiągając Skalę opłacalność produkcji rolnej. Jest 
no na horyzoncie dzisiejszej sytuacji gospodarczej, 
a zwiłaszcza rolniczej, w  Polsce pierwszy promień 
jasny Który wolno uważać za zwiastuna poprawy.

— O—

Zakładanie łąk i pastwisk.
Po zbiorze potrawu, tj. drugiego siana, trzeba 

zdać sobie sprawę z trgo, ile siana mamy i czy 
ta ilość wystarczy na przezimowanie inwentarza 
i karmienie go do wczesnych mieszanek lub no­
wego siana. O ile gospodarz wywnioskuje, iż siana 
ma mało, i że do tego potraw jest lichy, no zmo­
czony przez deszcze i wylugowanj ze swych naj­
lepszych części — wtedy pomyśli o tem, aby część 
ornego na łąki ozy pastwiska trwale luk prze­
mienne przeznaczyć.

Łąki i pastwiska krótkotrwałe wchodzą w skład 
zmianowania. Jeśli chodzi o łąki nowe: to gnunia 
powinny odpowiedzieć przedewszystk'em wyma­
ganiom dotyczącym stosunków wodnych w gle­
bie. Gdzie zamokro, możemy przez osuszenie stwo­
rzyć dobrą łąkę, gdzie znow za sucho — bez na­
wodnienia nie będziemy miel dobrej łąki. Nie 
opłaci się również zakładać łąk, na glebie biednej 
czy wycieńczonej. Tylko gieba żyzna da. dobrą 
darń łąkową. Glebę biedniejszą wziąć trzeba naj­
pierw do uprawy zwykłej, siać na przyorane na­
wozy zielone i obornik, aby wytworzyć próchni­
cę, a dopiero potem przystąpić dó Założenia łąk/ 
czy pasfwiska. ,

Glebę taką trzeba starannie wychwaścić, bo pod 
zasiew traw rola winna być tak samo czysta, jak 
pod zasiew okopowych. Przystępując do założenia 
łąki na glebach torfowych i murszastych, należy 
orać pługami odwracaj ącemi.

Przy układaniu mieszanek najpraktyczniej w y ­
bierać te na sionka traw, które wybitnie dobrze się 
rozwijają. Skrzętny rolnik powinien to sam na 
swej roli stwierdzić i podpalazeć. Na paszę koszo­
ną dajemy więcej traw wysoko rosnących. W  u- 
kładzie mieszanek winny być trawy które dają 
rozłogi, bo one najprędzej tworzą darń i łatwo 
wypełniają blizny, powstające v skutek wyginię­
cia pewnych roślin. N e łąki i pastwiska króiŁko- 
ti wał° (na 4 do 6 lat) siejemy koniczyn 20—30 
procent, na łąki i pastwiska trwałe mnaej, resztę 
mieszanki 70—80 procent stanowią trawy. Op-ńoz 
traw i koniczj n długowiecznych, właściwych ro­
ślin łąkowych, dodaje się pewną ilość traw krótko 
wiecznych, leca szybciej się rozwijających, aby 
•podnieść plon pierwszych lat.

O—

TYDZIEŃ PROPAGANDY SZKOŁY ROLNI­
CZEJ. Zrzeszenie Nauczycielstwa Szkół Gospo­
darstwa Wiejskiego, pragnąc ożywić zaintereso­
wanie dla oświaty i szkolnictwa rolniczego —  o"- 
ganizuje Tydzień Propagandy- Szkoły Rolniczej- 
Z powodu tego, że szkoły rolnicze rozpoczynają 
rok szkolny nie w  jednym czasie —  tecmin Tygod­
nia Szkoły Rolniczej d>a poszczególnych rejonów 
będzie ustalony przez najbliższą szkołą lub Zwią­
zek Sąsiedzki Szkół. Zrzeszenie Nauczycielstwa 
Szkół Gospodarstwa Wiejskiego apeluie cłc 
wszystkich organizacy, rolniczych, spółdzielczych, 
a szczególnie organizacyj młodzieży o zaofiaro­
wanie czynnej współpracy organizatorom Tygod­
nia Szkoły Rolniczej.

DJDATNI BALANS HANDlLTWy WE WRZE­
ŚNIU- Według tymczasowego obliczenia Gl. Urzę­
du Statystycznego, wywieziono we wrześnio o- 
gółem 1,756.730 tomn towarów wartości 171 488.000 
zł., przywieziono zaś 268.343 tomn towarów war­
tość. 113,324.000 zioitych.

W  porównaniu do sierpnia b. r- nastąpi’ wzrost 
wywozu w  wadze o 171.725 tonu. w  wartości o
21.378.000 zł., przywóz zaś wzrósł o  8.455 tonu, 
o  wartości 4,222.000 zł.
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Rozmaitości*
Natrętne szczęście.

Rządne się zdarza, ażeby ludzie bogac! martwi­
li się z powodu 'rozrastania się ich maiaików i że­
by cfaciek .pozbyć się swych milionów. A jednak i 
takie wypadki w  ostatnich czasach się zdarzyły.

Jak napirizykłae pewien, milioner i właśoicie 
kopami miedzi w Angljt rozdał przed kilku latj 
cały swój olbrzymi 'majątek, oceniany' na trzj 
miiildony funtów szterlingów na różne fundacje 
Sam ot- w towarzystwie służącego zadowoli! sit 
rocznym dochodem wynoszącym 400 funtów i o- 
siadł w  mułem miasteczku Wooittom spodziewając 
się, że tam w. spokoju 'doczeka sdę końca swtegt 
żywota.

Fortuna jednak nie dała mu tal: upragnionegt 
spokoju. Zaledwie dzitesieć miesięcy ton, prze­
był, gdy doniesiono' m ą że znane pod 'nazwą „Lr 
Gonia*', słynne kopalinie miedzi w  brytyjskiej 
Guyanie, uważaną przezef za bezwartościowe ' 
dlatego nie sprzedane, znów zaczynają, się opła­
cać. Inżyniea, który t< kopalnię badał, doniósł mu, 
że roczna jej produkejt przyniesie około 50.000 
funtów szterlingów. Miłjnąea odpowiedzią'! mu 
krótko : węzłowato, że za swoje trudy może t< 
kopalnię przy soihie zatrzymać, e jemu niech di 
święty siDOKÓtl,

Zdawało się, że milioner ten osiągnie już upra­
gniony spokój. Ale gdizietam! Fatum szczęścia 
wciąż przemyśliwatK. aibj mu dokuczyć. W  dwa 
miesiące późniiej otrzymali nasz szczęśliwiec spa­
dek w  sumie stu tysięcy funtów.

Oddał ten spadiel bez namysłu przytułkowi tha 
starców, a ponieważ w  miasteczku Wooton nie 
czul się już od 'dalszych błogosław ieństw losu za- 

| bezpieczornym, .przesiedlił się przeto douaczem ao 
. Favistok, w Dewonshire. Zaledwie tam zają* no­

we mieszkanie, gdy znow ,przekazano mu 30 ty­
sięcy funtów szterlingów Rozdał tę sumę między 
różne szpitale. Wreszcie na kilka dni przed jego 

I śmiercią nadeszła wiadomość, że wygrał na ło- 
ter;:’ dobroczynnej, której kilka losów gwałtem mu 
wciśnięto, pięć tysięcy funtów szterlingów. Milio­
ner ten, opanowany irytacją z powodu prześlado­
wania gc przez szczęście — zmah mą apopleksję.

z a k o t w i ; OKRADZIONY NA POCZCIE. Ks
Kasper Józef Mączkowski zę  Zgrom. DO. Pijarów; 
zam. w  zakładzie w  Rakowicoch, Zgłosił dc policji, 
że w  gmachu poczt} gl., w  czasie nadawania li­
stów, skradziono mu z  teczki 2.0uG zł.

AMEIRv KAlNIIN O ROSJO SOWIECKIE, P o ­
wrócił z Rosji sowieckiej członek kongresu od 
stanu Massacihulsets, Maks Andnus. W  rozmowie 
ze wspóipiracowinikam, pism oświadczył on, iż .był 
wprost przei a,żony strasznemu warunkami życia 
luanośoi Z S. iR R. Mówi on, i i  sa tam przyzwoi­
cie ubrani tylko komisarze, czekiści i czerwono- 
armiejcy. Psychologia terażniejiszej Rosji sowiec­
kiej — mówTi on — to psychologia fanatyzmu, 
sztucznego entuzjazmu nienawiści ora; reform, 
wmowadzonych przemocą. Jakkolwiek rząd1 so­
wiecki oświadcza, iz jest pokoąjwo usposobiony, 
to jednak trzyma on największą armie na świecie 
i wprowadził dwuletnie wojskowe ćwiczenia dia 
wszystkich swoich obywateli.

FILM  NA OBŁOKACH. Pewien niemiecki pro­
fesor odkrył sposób rzucania filmów na obłok 
znajdujące się <na wysokość. 2 tys metrów. Filmy, 
rzucane .nr obłoki, mogą być widziane w  pro­
mieniu dwudziestu Kilometrów, Podobno nawet a- 
paratura do takiego „.rzucania xiilou ma niebo** nie 
jest woale dnoga. Grozi ono jednak bankructwem 
kin... bo któż będzie chciał etnodzić do jcina, mo­
gąc- oglądać obraizy, s»edz3< na ławeczce przed 
własnym domem Wynalazek ten miałby kolosalne 
znaczenie propagandowe, £wł?sizcza w  zastoso­
waniu do miejscowości odległych oo miast.

MIASTO NA DNIE MORZA. Sowiecki reżysei 
Cejthn, sfilmował niedawno odkryte na dnie mo­
rza miasto „Now y Chersoń**, które przeu Naro­
dzeniem Ghirystusir zostało przez monze zalane 
Praca nad tym filmem, osiadającym duże zna­
czenie 'dla nauki byk niezmiennie uciążliwa, gdyż 
musiała być dOkon3rwana w specjalnych kabinach, 
spuszczanych z aparatami do filmowania i szta­
bem pracowników na dno morza.

DWUDZIESTE TRZECIE DZIECKO- W  wiosce 
belgijskiej Baelen przyszło na świat jednemu z 
małżeństw tamtejszych dwudzieste (trzecie dziec­
ko Uszczęśiliwien tym nowym przybytkiem mał­
żonkowie pobrali się w  1Ó0 3  r. A dodać należy, 
że wszystkie ich dzie.ci zn< jduią się firzy życiu 

cieszą się zdrowiem.
LEP, DC KTÓREGO jouNA PIENIĄDZE. -

Sprytnie wziął się do dzieła nieiaki Wacław W łc  
sińs-ki, zamieszkały w  Bóbi ce. Nie mając środKów  
do życ,;a. Dostano^wił kraść, ale be; większego ry-



8 Niedziela, dnia 25 października 1931 roku. Nr. 43

■zyka. Ryzyko zastąpił sprytem, a zrobi! to w  spo­
sób następujący: Pilnie odwiedzał kościoły, przy 
nosząc z sobą pręt nasmarowany gumą, który nie­
postrzeżenie wkta dał do otworu skarbonki. Mone­
ty, znajdujące się w skarbonce, przyklejały się do 
pręta i po chwili spoczywały już w kieszeń. Wło- 
sińskiego. Proceder ten uprawia! dość długo aż 
mu się noga powinęła w  kościele Katedralnym. 
Mianowicie' w  chwili, gdy wyciąga! ze skarbonki 
pieniądze został zauważony przez ks. W ieczor­
ka. Zdemaskowany złodziej, który — jak następ­
nie stwierdzono —  zdołał już ze skarbonki w y ­
jąć 10 z/t 50 gir. rzucił się do ucieczki, lecz został 
przez posterunkowego ujęty.

„ZM A R ŁY" OBUDZIŁ SIĘ W  TRUMNIE. Oso­
bliwy wypadek wydarzył się podczas pogrzebu 
przemysłowca Schillera w Wiedniu. Oto, gdy od­
prawiano egzekwie nad trumną zmarłego, pod­
niosło się nagle wieko tej trumny i oczom prze­
rażonych widzów ukazał się żyw y  trup, odziany 
w  całun żałobny. Okazało się, że przemysłowiec 
Schiller popadł tylko w  sen kataleptyczny, a po­
nieważ nie dawał żadnych oznak życia, uznany 
został przez swoje najbliższe otoczenie za zmar­
łego. W  orszaku żałobnym powstała z tego po­
wodu łatwo zrozumiała panika. „Zmartwychwsta­
ły" przemysłowiec tymczasem okazywał niekła­
maną radość z tego powodu, iż unikną' zakopania 
żywcem do ziemi.

N AJW IĘ KSZY STATEK PASAŻERSKI BU­
DUJE FRANCJA. Na stoczni Penhodta w St. 
Nazaire rozpoczęto budowę statku nazwanego 
prowizorycznie „Super Ile de France" o pojem­
ności 70.000 ton rej. br., dla którego dok i śluzy 
musiały ulec przebudowie, gdyż okazały się za~ 
małe. Statek ten rywalizować będzie nie tylko 
z wojennemi statkami „Bremen" i „Europa" lecz 
również z przyszłym linjowym angielskim, który 
buduje się obecnie na jednej ze stoczni angiel­
skich.

DESZCZ JEDEN RAZ NA OŚMNAŚCIE LAT. 
Na wschodnim wybrzeżu Południowej Ameryki, 
leży miasteczko portowe Paita, w  okolicy skali­
stej i bezwodnej. Paita odznacza się teim, że deszcz 
jest tam zjawiskiem niesłychanie rządkiem. Jak 
twierdzą krajowcy, opady deszczowe zdarzają się 
raz na ośmnaście lat. Paita jest pózatem ojczyzną 
„panam", słynnych kapeluszy panamskich, które i 
wyrabiają Indjanie tamtejsi. Kapelusze te i tam 
nawet nie są tanie, kapelusz bowiem w dobiym 
gatunku, kosztuje najmniej dziesięć dolarów.

CHŁOPI DUŃSCY PRZECIW  PODATKOM. — 
Związek chłopski, stojący pod kierownictwem po­
sła Rand er sa na dorccznem zebraniu, odbytem o- 
negdaj w Apenrade powziął demonstracyjną u- 
chwałę w sprawie odmówienia dalszego płacenia ! 
podatków. Uchwała ta dotyczy narazie południo­
wej części Danji, czyli t. zw. Szlezwigu, odzyska­
nego na mocy traktatów pokojowych, wspomnia­
ne zebranie brało jednak wydział wykonaw­
czy, który ma podjąć agitację w całym kraju.

Wolne żarty. 
Nad chłopem baby panowanie.

Wielki Kazimierz, królem chłopów zwany 
Za dobroć wielką przez lud swój kochany 
Razu pewnego przez wioskę przejeżdżał 
I chłopską dolę naocznością stwierdzał...

Wchodzi do chaty, skłania się kobiecie,
Pyta gdzie mąż jest, jak w y tu żyjecie? 
Kobieta mówi: mąż mój w karczmie pije 
(idy  z karczmy wróci zawsze mnie wybije!

Oj bieda, bieda Miłościwy Panie 
Dziecak jest kupa, niema na śniadanie!
W :ec król się ulitował nad kobietą biedną 
I mówi do niej: dam ci radę jediną.

Teraz ty władzą będziesz ponad mężem swoim 
A on poddanym i posłusznym twoim...
Tak się też wszystko zaraz odmieniło 
Jak król rozkazał, wszystko się sprawdziło. 

Teraz kobieta w Karczmie co dnia siedzi 
Popija sznapsa, chłop zaś mlekc cedzi,
A gdy się czasem do domu zagoni 
To bije męża, niechże Pan Bóg broni!

Gdy ża łat breje król nasz znowu wrócił 
Aby zobaczyć czy szczęście przywrócił,
Pijaną babę pod płotem obaczył 
1 chłopa w domu, jak kokoszkę znaczył. 

Prędko zakończył baby panowanie 
Chłopu wyburczał porządne kazanie,
Bo wszak wiadomo, najgorsze się stanie 
Kiedy nad chłopem baby panowanie!
Biedaczów nowy. T**anoiszek Grabek.

NA ROGATCE.
Przejeżdżający: — Ile płacę rogatkowego? 
Poborca: —  10 groszj od koma. 
Przejeżdżający: — No to jecźmy.
Poborca: —  A 10 groszy?
Przejeżdżający: — Ja jadę kobyłą.

“ O—
— Który z ministrów skarbu jest ..najsłabszy?
— Angielski, 'bo nie może nawet funta podnieść.
—  A najsilniejszy?
—  Polski minister skarbu, bo czegc się tylko 

dotknie, wszystko upada.
WYJAŚNIŁ.

— KUiba, na co Pan Bog stworzy! kartofle?
— AnO; chyba na to, żeby biedny człowiek miał 

kogo ze skćry łupić.
PO POGRZEBIE.

— Jak pan wygląda, panie Smykalski?
— Byłem .na pogrzebie mojej teściowej.
—  Ale dlaczego pan ma rękę na opasce, nos 

okrwawiony i oko pod*te?
— Pc pogrzebie podzieliliśmj odrazu spadek...

« * *
—  Jaka jest różnica między matem a dużeni 

dzieckiem ?
— Że małe ssie matkę, a duże ojca!

KUMlOTUR M E  PIES.
Kobieta częstuje kurna pierogami i zachęca:
— Jedzcie kumie, jedzcue.
Dzieci przyglądają się pożądliwie, jak chrzestny 

ojciec pierogi łyka a matka woła:
— Dzieci, za piec! Kumoter nie pies, nie zje 

wszystkiego i wam zostawi.

Odpowiedzi Redakcji i Administracji
Ziemski J.: Dalsizej wysyłka nie wstrzymywaliśmy. 

Prosimy przypilnować na poczcie. Nra zaginione posła­
liśmy. —  Wilk Fr.: Prenumeraty nie wstrzymaliśmy, 
pomimo, że skończyła si< 1/X. br. Nra reklamowane 
powtórnie ‘ wysłaliśmy z czekiem. Prosimy upominać się 
na poczcie. —  KruiSimwwsJd P.: 10 fr. .otrzymaliśmy. — 
Stopa J.: 20 fr. zapisaliśmy. —  Gluajr Władysław : Dzię­
kujemy za wiadomość, zapytując równocześnie, czy nie 

I mógłby Pan zjednać nam choć .jednego nowego czytel- 
nifca? — Pawęskł. Józef- C-azetę na .wskazane adresy 
posłaliśmy, ale z Ameryki prenumeraty czekiem posłać 
nie można Prosimy napisać im, by nadesłali prenume 
ratę przekazem. — Michał Romainczuklawioz: Dajemy 
dopiero w tym tygodniu z powodu nawału innych ar 
tykutów. Czeki P. K. O. posłaliśmy osobno listem. Bar­
dzo prosimy o zjednanie nam nowych prenumeratorów.

Odpowiedzi inwalidom i emerytom.
Slączka Si. Węgrzynek J.: Ponaglamy. Wydatek na 

lisi polecony był zbyteczny. Adresowany ;a,o,Kładinie 
przez Przyjaciela Ludu, Kraków, ul. Reformacka Nr. 7. 
jako zwyczajny dojdzie z pewnością. Natomiast dołą­
czać należy dc środka znaczek za 36 g-. na odpowiedz, 
bo funduszu na ten cel nie mamy. —  Rakoczy S t :  W y- 
kza na życzenie po-słanj. Dlaczego brak dotąd odpowie­
dzi o .wyniku zabiegów? —  Błażejewski S t: Życzeniu 
uczyniliśmy zadość. Oczekujemy spełnienie obietnicy. 
Kpnzy<ającym z naszej pomocy: Na 30 rozesłanych li­
sto* otrzymaliśmy aotąo zaledwie 3 zw roty wydatków. 
Co mamy sądzić o 27 zalegających? —  Mamut St.: Na­
leży osobiście zgłosić wszelkie wątpliwości w  referacie 
inwalidzkim starostwa, domagając się wkroczenia. 
Trzeba jednak być zupełnie pewnym sienie, aby się nie 
pokpić lub nie napytać guza. Dużą usługę w szkoleniu 
dorastającej młodzieży po wsiact oddać może obecnie 
Polsacie Radjo, ktorego aparat cały tzw. detefon za po- 

' średnictwem urzędu pocztowego lub kierownictwa 
szkół;- kupuje się za 39 zł. Miesięczne oplata .pocztowa 
za słuchowisko czyli za korzystanie ze stacji nadaw­
czych Warszawy, Krakowa Lw ow a itd. wynos. 3 zl. 
30 er. Ponieważ Przyjaciel Ludu ogłaszać nęozie pro­
gramy r.adja, przeto Czytelnicy nasi .w miarę zamożno­
ści powinni dla domu zakupić detefon iradja i korzystać 

I wraz z dziećmi z  ouoownego wynalazki najnowsze) do­
by, który nr setki kilometrów pozwala słyszeć koncer­
ty muzyki lub śpiewu, przemówienia i pouczające wy­
kłady ludzi uczonych Tą drogą przyswoić sobie można 
najświeższe zdobycze wiedzy rolniczej i gospodarczej, 
dla chłoDskie rodziny tak cennej. Wydatek na radjo 
to nie zbytek lub rozrzutność grosza lecz najpewniejsza 
jego lokata w rodzinie, którr natychmiast i na przy­
szłość obfite czerpie stąd zyski. Inwalidzi tudzież wdo­
w y po poległych powinni stanowcze posiadać u siebie 
w domL detefon Polskiego Radlja i przyj eg o pomocy u 
cze,starczyć w  rozwoju kuulturalnym reszty polskiego 
społeczeństwa. Si. Stą-izcl

| Dr Z. Abderman, Adwokat j
• otworzył kancelarję 1327 •

j  w Krośnie, naprzeciw „Snopa", j

B. lekarz klinik dziecięcych w Wiedniu 
i Berlinie

D r . J . O C H S E N B E R G
ordynuje w chorobach dzieci

w Przemyślu, przy ul. Mickiewicza 23. 
Telefon 616.

Najstarszy i najtańszy Dom Muzyczny w Polsce i

I g n a c y  C Y P R E S
Krahów, Szewska 13/p.l.
wysyła znacznie taniej wsku­
tek kryzysu — mandoliny 
włoskie po zł. 20—25*—, kon­
certowe 30—35 zł., skrzypce 

szk .smyczkiem 19 zł.. Koncertowe 30,
40 j 5o zł.. Klarnety 8 klap. 30 zł. — 10 klap.
38 ił., 12 klap. 45 zł. Gitary koncertowe 35—45.
Kornety 95 zł. Harmonje z 2-a wysówkami 25 zł. Wie­
deńskie 1 rzęd. 34 zł., lwurzędowe 50 zł. — Nikł. zegarek 
Koskop złańc. 9 zł., niklowy nłaski marki „E migną" 18 z! 
budzik najlepszy 12 zł. — brzytwy .Soiingen" po 6, 8 
i 10 zł. — maszynki do włosów 6—12 zł. Djamenty do 
szkła po 6, 8 i 12 zł. Wysyłka za pobraniem. Cennik ilu­

strowany zegarków i instrumentów darmo.

•  Dięć morgów g-untu urodzaj,
J i p r Z C O f l I I I  negc w jednym kawałku Doir 
murowany nowy. 11.000 zł, Jan Rościszewski, Łużna 
Gorlice.

Unieważniam zhubioną książeczkę woiskową Karol Ekierl 
r. 1902, wydaną przez I. K. U, Sanok.

Urban Jan ur. w Cmolesie pow. Kolbuszowa, unieważnia 
zgubioną książeczkę wojskową wystawiona przez P F. U. 
Rzeszów.

Poszukuję małej gospodarki
oc dwóch do 4 morgów, z dobrem zebudowaniem. Proszę 
się zgłosić do: Zojja Krzak, — Wola Kanlźowska.

poczta Raniżów.

D r . J .  B A U M R 1 N G .  K R O S N O
po powrocie z zagranicy

leczy choroby ptuc najnowszeml metodami

W atnel Uwaaal Piraacnn Jak najbardziej uporczy­
wym i zastarzałym w y p a d k o m

Dla chory c1*1 
Dla cierpiących 
Dla zdrowych!

reumatyzmu, gołca, bólów mrwowycb, bólu płowy zębów, Dizeciw bolom żył, apuchllinon., bolom nóg kłuolu w boku, zapaleniom 
atawów l tym podobnym chorobom. —  Chwalę spólnlr znakomity ■ słowny, wypróbowany w kilkuaet azpltalaob órodok do naolornnla

=  Skutek =  
nadzwyczajny ICHTIOMENTOL =  Działanie =  

pewne i szynkie
ł a d n a  n r  A h a  wystirozy, aby sla przekonać, za tylkr p r a w d n w j  ‘ c n t . o m a n t o i  E d e lm a n a  pomaga nawat w takim wypadku gdzla lana rla pomagały 
J O U I I d  | J ( U U a  przeszło 15 lysięo) "  dtekawad f tysląo poświadczać znakomitych lekarzy, wskazują na zaakomltą peraon prawdziwego i C i t f k O M B H T O L U ,

Gtewns fabryka • wysyłka prrw dziw rage Ichtlomantolu :

Laboratorium aptekarza Mra. Szymona Edelmana we Lwowie, ul. Teatyńsk? ie
flaszek prawdziwego IchtiomeutoJu. (franco) z opłanoną pocztą i roakcwaniem kosztuie 13*— złotych. — 10 flaszek prawdziwegr

Ichtiomentołu (franco) z omacona Doczta i opakowaniem kosztuje 24 złote. — 25 flaszek 53 złotych. 769

I
I
I

Wydawca t Redaktor odpowiedzialni7: Jan Stasiński. Z Drukarni Ludowej pod zarządem Ignacego Winiarskiego


